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Reavztor przyjmuje oč 12 — 1, Sekretare ad 6—8* 
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Piątek 23 ljpca (5 sierpnia) ISiO r. 


Rok Y. 


PiicziecH. kwart. é rocz ra 
Frenumerala: W kryju = 3.— 6.-— 12— 
= Za granicą (.50 4.50 9, 18— 


Za zmianę adragu 30 kap. 
UGŁOSZENIA: Za wiersz petitowy iub jego miejsce 
przed łak»iem 40 kop. pierwszy i 20 kop. każdy na' 
atępny raz, a tegatem 29 kop. pierwszy i 10 kop. na- 
stęnny rei, puwiad. żałobne po 30 kop. W rubrycę 
„Nadesłane” wiersz petitowy lub jogo mie;*ce1 rh 


Numer pojedyńczy 5 kop. 


Wwi6GzóTem. 
Ozł=renie pr yimuje sig do godminy 6 wiesnór. 
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BUND OSTASZEWSKI 


HODOWLA NASION 
Poczta Włodzimierz - Wołyński 
Poleca na siew jesjonny: 


jw: „Felix“ i Petkuskie“. 
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Wyprzedaży. 


TEATR LETNI 
Dziś dnia 23-go lipca po raz 
l-szy w języky ukraińskim 
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Wydanie drugie pomnożone 


d Paie oiie: Banatkę „Zofka“ g|-" mma zwana r 
Tryumf ościsty i „Hors- gl. i x 
(——— concours“ —— $ |. |. Natanttayn 
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Cinn ki na żądanie bezpłatnio 


|PETSPT 
£ UWA Ó: u:gową taryfa. 
gi ą larylą 
puszuk. miejsca przy gospo 
darstwie na wyjazd. Deza- 


polka kowska 26 m, 10. 18746 


-o ooe E T mou 


Autonomia Alzacyi 
| Lotaryngii 


Alzacya i Lotaryngia są krajami podbi- 
tymi. Są zdobyczą wujsnną. Obchodz no się 
z nimi przez lut 40,jak z tapem wojennym. 
Podbite, wzięte, zajęte przez wojska niemie- 
ukie te kraj» o najwyższej kulturze w Ea- 
ropie, kraie oświecone, bogate, uprzemysło- 
wione, o kwitnącem rolnictwie — rządzone 
były, jax kolonie efrykańshie. Zabrane Fran- 
cyt po pokoju fraukfarckim, stanowią od r. 
1871 łup Niemitc, należą do Niemiec, ale do 
dziś nia miały osubowości państwowej—nie 
należały do Związku niemieckiego, nię miały 
glosu w Rudzie Związkowej, ani nie miały 
untoncemii krajowej. Prusy, Bawarya, Wir- 


Szukam 


fijowsks 23 m. 


tmbarg, Suksonia, Badeńskie księstwo i 
dwadz eścja i s sięstewex. TOZ- 
mate utppe, al CUSSy, Reuss-GTreizy 


i Reis Schieiz-Gery, aces ehmgni Sach- 
sen-Csburg-Gotha, Sachsen- Weimar-Eisenach, 
Schaumburg-Lippe, Schwearzburg-Rudolstadt 
i Schwarzburg-Sondeshausen, Waldeck i tym 
pod:bue I lipucie księstewka o rozmiarze 
powiatu i ludności małej mieściny mają 
swe sejmy i swe rządy. 

Piękno kraje nadreńskie o fran: uskiej 
kulturze i najwyższej uświacie były sze- 
pehnięta na szary kuniec i pozbawione 
wszełkiego prawa stanowienia o sobie. 

Należaiy prawecpaństwowo do „Cesar- 
stwa”, były „Wł.ichsiandem*, rządzonym przez 
cesarzu i pod kuratelą Bundu. Dopiero w r. 
1874 utworzono alzacko-lotaryński wydsiał 
krajowy (Landesuusschuss), ale nie jako ciz- 
ło ustawodawcze, lecz jako władzę z głosem 
dozudczym, mającą udzielać opinii eo pro- 
jektów ustaw, które uchwalić miał parl ment 
niemiecki dla Alzacyi i Lotaryngii. Wydział 
krajowy alzasko-lvtaryński jest dziś tylko 
pomocniczym  senatem dla niemieckiego 
R=ichstagu. Nawet prawa interpelacyi ani 
prawa sawiania samoistnych wniosków nie 
posiada. 

U-tawa z 4 lipca 1879 wytworzyła na- 
miestnictwo w Suassburyu i alzacko-lota- 
ryńskie ministerstwo. Namiestnik pozostał 
dalej dyktatorem zdobytych prowincyi. Obok 
niego istnieje rada stanu z mianowanych 
urzędników, a w skład jej wchodzi sekre- 
tarz ntan, Gwu podsekretarzy Stanu, prezy 
dsni, sądu apelacyjnego, główny prokurat:r 
państwa i 8—12 przez cesarza powołanych 
człosdków rady stanu, z których tylko 3 na 
przedstawienie wydziału krajowego. Wydział 
krajowy pochodzi z wyburu, ale z wyboru 
pośredniego, dokonanego przez rady gmin 
i miast (24), a 84 przez rady powiatowe. 
Mieszkańcy tych nieszczęśliwych „krajów 
zabranych“ nie mają żadnych praw,  żadiiej 
przynależności państwowej, gayż nie tworzą 
sadoej prawincyi, iecz raczej z rozkazu ma- 
ją oyć „Reichsdeutsche”. 

Wszystko, co w tych krajach jest, ko- 
jeto, budowie publiczne, wszystko to mie jest 
własnością krajową, lecz jest „Reichsdeutsch*. 
A jednak kraje te płacą do skarbu państwa 
rocznie około 100 milioaów marek podatków. 

Kraje te są niewielkie, Alzacya liczy 
8290 kilometrów kw. i 1,254641 mieszkan 
ców, Lotaryngia 6223 kil. kw. i przeszło 
600,000 ludności czysto francuskiej. 

L'tsryngia nigdy nie miała żadnych 
tradycyi niemieckich. Alzacya od r. 1260 
przestułu być księstwem niemieckiem. Wiel- 
kie wspomnienia historyczne wiążą się z pa- 
nowaniem naszego Stanislawa Leszczyńskie- 
go w Lotaryngii i przechowały sę dziś je- 
szcze po obydwn stronach Lotaryngii, szcze- 
gólniej we Francyi w Nancy. Najwyższy 
uthli ruch poiityczny obudziła w Alzacył 
wielka rewolucya fravcuska, a rok 1789 ży- 
je do dziś w tradycyi ludowej w Alzacji. 
Pamięć czasów fruncuskich z przed rosu 
1870 jest żywa i miłość Francyi niewygusła 

Inga rzecz w dziedzinie życia g spodar- 
c ego 

= Alzacya i Lotaryngia je.t krajem wiel- 
kiego przemyslu. Zwłaszcza przeniysł tkac- 
ki był tam zdawna rozwinięty i szukał za- 
wsze rynków zbytu w Niemczech. Ten ry- 
nek tema opanował i pod tym wzglętem, 
pod względem ekonomicznym powodzi się 
;rzemysłowi alzacko łotaryńskiemu dobrze. 
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Wyspłanio nasion uskuwcznia się pośpioszoym fr.cit m za 
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Cena rubkii 


JA się w ogromnym wyborze płó- 


cienne damskie kostyuwy: 
ki, spódniczki, matinki jedw 
batystowo i t. d. 


parasulki damskie, iięskio 1 


zajęcia w barzo lab|j| cinne, bielizna wła-n*go wyrobu 
podobnych robót. So- 1 wiele inny.h rzeczy. 
16 dla K. L. 19783 i Y 


Tək samo potężny przemysł żełazno-stalowy 
i fabrykacyi maszyn rozwinął się olbrzymio 
wskutsk otwarcia bardzo dalekiego rynku 
zbytu w Niemczech. Na wsi kultura win- 
uic miała do zwalczenia obfitą produkcyę 
wina we Francyi. W ubogich w wino ała- 
komych na wi-o Niemczech chłopi winiarze 
alsacko-lotaryńscy robią dobre interesy, gdyż 
sprzedają swój towar lepiej, aniżeli chłopi 
francuscy. Przemysł w okręgu Strassbur- 
skim, Muluzy, fabryki tkackie i wielkie pie- 
ce, odlewnie żelaza i stalownie, fabryki ma- 
szyn, porcelana i wyroby z fajansa w Sarra- 
guemines, winiarze z okolic Guebwiller, St 
Marie-avx-Mines i Thiouville robią dobre in- 
teresy na niemcach, ale nie przestają my- 
śleć 1 czuć po francusku i są yrzeprsznymi 
separatystami w wielkiej Rz: mies 
ckiej. 

Horda pruskich urzędników, która 
w człerdziestołecie zalała ten piękny i boga- 
ty kraj, jest wybornym  materyałem agila- 
cyjnym przeciw Niemcom, uważana jest tu 
słusznie, jako inwazya obcych trutniów, i u. 
trzymuje w napięciu ducha odrębności na- 
roduwej i ducha wolaości u .ludności w „ze- 
branych prowincyach*. Najlepsze usługi se- 
paratyzmowi francuskiemu oddali szowini- 
ści niemieccy, hakatyści wszechniemieccy, 
których tutaj ż Berlina nasłano. 

To też po czterdziestu latach panowa- 
nia prokonsulów niemieckich z władzą dy- 
ktatorską dzieło germanizacyi wydało tu 
takie same owoc?, jak po drugiej stronie, 
na granicy polskiej. Nawet uśmiechy i po- 
chlebstwa, skierowane pcd adresem fabry- 
kantów milionerów, rozmaitych baronów wę- 
glowych, żelaznych i stalowych, „notablów* 
„Textil-industryi*, którym się istotnie do- 
brze powodziło, nie przydały się na nic. 
„Notable* zarobki chowali do kieszeni, a w 
gruncie rzeczy w duszy pozostali takimi sa- 
mymi nieprzejednanymi wregami prusactwa 
i les Ailemands, jak chłopi winiarze lota- 
ryńscy. 

Obecnie pcstanowiono w Berlinie zmie- 
nić metodę dz ałania. Alzacya i Lotaryngia 
otrzymają autonomię krajową. 

Wydział krajowy zamieniony zostanie 
na sejm krajowy, a posłowie wybierani bę- 
dą na podstawie powszechnego, pluralnego, 
bezpośredniego, tajnego i proporcyonalnego 
prawa wyborczego. Rada stanu zamieniona 
zostanie na izbę wyższą, do której powołani 
zastaną reprezentanci przemysłu wielkiego, 
handlu i rolnictwa. 

Projekt autonomii Alzacyi i Lotaryngii 
już jest gotowy w Radzie związkowej i bę- 
dzie przez kanclerza państwa przedstawiony 
parlamentowi niemieckiemu na sesyi jesien- 
nej. Otwartą pozostaje sprawa prawno pań- 
stwowego stosunku Aizacjt i Lotaryngii do 
całości Rzeszy niemieckiej. 

Dłogi czes utrzymywała się pogłoska, 
że „prowincye zabran.“ mają być uznane 
księstwem, i że czwarty syn cesarza Wil- 
helma II, mł.dy i pono utalentowany Au 
gust Wiihelm, uczeń strasgburskiego uni- 
wersytetu i sam na d ktora promowany, 2o- 
stanie dziedzicznym księciem alzacko-lota- 
ryúskim. Hohenzollerny miałyby tworzyć 
secundo geniturę na tronie alzacko-lotaryń- 
skim. 

Ale polityka dynastyczna Hohenzoller- 
nów napotkała na nieprzezwyciężone trudno- 
ści w Radzie związkowej. Także polityka 
europejska nie mileby widziała dzis dalsze 
utwierdzanie dynastyi Hohenzollernów na 
nowych tronach w Europie. 

Plan ten został zaniechany. 

Czy zułonomiczna Alzacya i Lotaryn- 
gia otrzyma swe zastępstwo w zwiąwku i ile 
głosów będzie miała przyznanych w Rzeszy 
niemieckiej. 

Wszeiki nowy głos w R:dzie związku 
jest osłabieniem stanowiska Prus w Radzie 
związkowej i w Rzeszy niemi+ckiej. Z tem 
się liczą w Berlinie i jeżeli na tronie w 
Stras b irgu nie zasiądzie żaden Hobenzoliere, 
to i w Radzie związkowej nowa aut nomi- 
czna czyść Rzeszy niemieckiej nie bądzie 
miała reprezentanta. 

Atzacya i Lotaryngia uzyska autonomię 
krajową, aie z namiesiuikiem cesarskim na 
czele i bez gł'su w Radzie związkowej po 
zostanie nadal „autonomicznym łupem wo- 
jennym* heichsla dem Niemiec. Ww.L. 
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Flota handlowa całego Świata, 
—)oo(— 

Oxólna pojemn ść wszystkich statków na całej 
kuli ziemskiej wynosiła z końcem XIX więku 18 mi- 
lionów tcnn; od togo jednak czasu, to jest, gdy cgre- 
miis wzmagać się poczęła żegluga morska, pojomność 
ta rosła w bardzo szybkiom tempie. Toa wzrost jed- 
nak zaznaczył s'ę przedowszystkiem w dziodzinie floty 
parowców, ktora w tym czesiu wzresła z liczły 3.5 mi- 
klonów tono ua 21 milionów, podczas gdy pojemneść 
floty ż.glowców z 15.6 milionów tonn poczęł» spadać 
iw r. 1909 wynosiła już tylso 67 milionów tonn, 
Przyczyną spadku żaglowców na korzyść parowych C= 
krątów było to, iż sprawność parowców Oka:ala się 
cztorykroć prawie większą od sprawności żaglłow'Ów | 
wreszcie że parowce zdolue są unieść więcej cięzaru i 
mają nierównie większą szybkość niż żaglowce. 

Dziś pojemność całej floty światowej wynosi 70 
milionów tonn, sle prawie połowa floty handlowej pły- 
nie pod flagami angielskiemi (47 7%). Niemcy, które w 
r. 1870Jpo Stanach Zjednoczonych i Francyi zajmowa- 
ły trsecie miejsce, dziś w dziedzinie marynarki wybi- 
iy się cgromnie naprzód i zajmują 2 miejsce (10.65). 
Wedlb najnowszej statystyki , z sierpnia 49:9, ogólao- 
Światowa flota handlowa przodstawia się w tysiącach 
liczonych netto tonn: 


Liczba parowców. Pojemność. 
Anglia 10616 33,322,009 
Niemcy 2314 7 339, (0 
Stany Z,edn, Amer. 1.232 5,091, 09 
Norwegia 894 3,1541,0c0 
Fiancya 757 2,856,.00 
Japon'a 697 2,263000 
Włochy 599 2,0 ,000 
Holandya 572 1811,U(0 
Szwecya 556 1,832,000 
R ska 492  2,957,000 
Hiszpania 427 1,338,090 
]n:o kraje (w tom Austrya) 1,667 6,413 000 

Razem 21,008 69,773,000 i. 
vhi = "mi | drouk 


Il Zjazd polskich górników i hutników 
we Lwowie 1910 r, 


Górnik polski, dobywający w pocie czoła 
skarby z łona matki, imponuja swoją liczbą, 
do-ięgają a niemal miliona. W.dzimy go w 
Galicyt wschodniej: w kopalniach soli, nafty 
wosku z'emnego, w  Galicyi zachodniej, w 
Dąbrowie i Sosnowcu, w zagłębiu Ostrawsko- 
Karwińskim, na Śląsku austryackim i pru- 
skim, w Westfalii, w zagłębiu Ruhrskim, 
w Rosyi w okręgu dońskim, na Kaukacie, 
wreszcla olbrzymim zastępem pracuje w 
Amergce—w Pensylwanii. 

Rzeszę tę rozproszoną skupić i uświa- 
domić nalezy; zoręanizować do pracy wspól- 
uej dlu dobra kraju, bron é jej na obczyznie 
od wynarodowienia; w szczególności od cze- 
chizacyi i zniemczenia. 

Na tej drodze krokiem poważnym bę- 
dzie zjazd projektowany. 

Z> względu na doniosłość jego, komi- 
tet wykonawczy przy pomory subkomitetów 
dołożył starań, aby wiadomość o zjeździe 
dotarła nietylko na terytorye ziem polskich, 
lecz i zagranicę, gdziekolwiek tylko pracuje 
górnik pol-ki. 

Najliczniej reprezenluje się subkomitet 
okręgu krukowskiego pod przewodnictwem 
rd. dw. starosty górniczego, dr. Edmunda 
Riela. W subkomitecie zasiadają reprezen- 
tanci z Krakowa, Wieliczki, Bochnii, Jawo- 
rzyna, Krzeszowic i z wielu innych misjsco 
WOŚLI. 

W Burysławiu w skład prezydyam sub- 
komitetu wchud;ą: naczelnik urzędu górni- 
czego, p. I. Mokry, dyrektorzy: K. Szumski, 
J. Meszaros 1 Rzepecki. 

Na II zjeźdz.e przemysł nailowy i zwią 
zane z nim sprawy będą w jaknajszerszym 
zakresie. 

Podkomitet w Dąbrowie, sekretarzem 
którego jest redaktor „Przeglądu Górniczo- 
Hastmszego*, p. K. Szokowski, posianowił 
pizecł żyć drugiemu zjszdowi opracowany 
przez inżysierów*z Dąbrowy i Sosnowca re 
(erat: „O postępach górnictwa w zagłębia 
Dąbrowieckiem* w o tatnich 10 latach. 

Podobnież jak w Dąbrowie ukonstytno- 
wał się csobny komitet w okręgu Stanisla- 
wowskim dla opracowania na zjazd referatu 
pon przewodnictwem rd. gór. M. Sawabo- 
wieza, 
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w Ogrodzie Kupieckim. 
T. 


„Satanać 
działem kijowskiego rzemi: Śluiczego choru Żżydawskiego pod tautą R. Rowi. 
W sobotę duia 24-go lipca 


1) „Za wolu i prawdu, 2) „Spiwy ukraińskie”. 


i W zemie 


prenumeratę i ogło- 


Dla prenumeratorów „Dziennika Kijowskiego” 
cena zniżona rb. 4 (z przesyłką). 
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Trupa Ukrajń- 
Kalesniczenki. 

troróina w przekładzia 
T. Kalesniczenk: z u- 


handlowa 


świeżo wyszło z druku dzieło wysokiej wartości p. t. 


Rok Po 


W ŻYCIU, TRADYCYJ I PIEŚNI 
Przedstawił 


isk 


szenia 


Zygmunt Gicger Dima Kijowskiego“ 
przyjmuje 


z 40 rycinami. 
5. 
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„Dziennika Kijowskiego“ 


Udział w zjeźlzie w.żinie lakie ralo- 
dzież akademicka. Komitety miejscowe za- 
wiązały się na akademiach górniczych w 
Loeben, Przybram i we Freiburgu. Popie- 
raziem sprawy rjazdu w głębi Rosyi zajmie 
się poseł do Dumy Faństwowej, p. W. Zu- 
kowski, tudzież inż. gór. p. Adoif Wolski 
z Petersburga. 

W progrem zjazdu wchodzi również 
wycieczka do Kałnsza, sławnego ze wzglę- 
du na bogate złoża soli potasowych, gdzie 
niezawodnie przygowje rząd górnikom pol- 
skim, podobna jak w roku 1906 w Wielicz- 
ce, gościnue przyjęcie. Oprócz podanych 
przedtem referatów i cdczytów, ogłoszone 
zostały w ostatnim czasie następujące: D ra 
Władysława Szajnochy: „Wyniki rajnow- 
szych wierceń w okckcy Krakowa“. Inży- 
niera Franciszka Drobniaka: „Zagłebie we- 
glowe krakowskie a jego przyszłość*, Wła 
dysława Zukowskiego, posła do Damv Pań 
stwowej: „Bank przemysłowy w _ Galicyi, 
jego znaczenie dla przemysłu polskiego wo 
góle, a w szczegóiności dla górnictwa”. D ra 
Stanisława Bukowieckiego z Warszawy: „Za- 
Budy górziczego prawa cywilnego w różnych 
dzielnicach Polski, na tle hiswwryczneg» ich 
rezwoju w prawodawstwie p'lskiem*. Posła 
Rogera Battaglii: „O budowie kanałów wod- 
nych w stosuaku do przemysłu góraiczego*. 

Komitet wykonawczy prosi wszystkich 
tych, którzyby w zjeździe udzał wziąć 
chcieli, ażeby w razie nieotrzymania zapro 
wania 4 powodów od k mitetu niezoleżnych, 
ra zyli zgłosić swe nozestnictwo na ręce se- 
Sm tarza Komitetu, radcy górniczego Zdzi- 
sława Kamińskiego w Łanczynie (Galicya). 
sietst 


Konkurs. 


<Koło Medyków» Wszechnicy Lwowskioj, chcąc 
zachęcić uczącą się mł dzicż lekarską do prac sama 
dzioloych, cgłasza konkurs na pracę cryginalną z za- 
«rcsu nauk lekarskich. 

Warunki konkur. u: 

1) Udział w konkursie treć mogą członkowie 
«Koła Modyków» tadzież wszyscy studenci medycyny 
polacy, siudyujący na uniwereytstach galicyjskich i za- 
źranicznyct; 


2) Temat dowclny, wchodzący w zakres nauk 
lekarszici:; 
3) Termin nadsyłania prac: 1 maja 1911 roku; 


4) Nsgroda za najlepszą pracę wynosi 100 
koral, 

5) Praca nagr.dzona stsje się własnością Kila 
sludysów» Wszechnicy Lwowskie ; 

6) Prace nadsył:ć należy do redakcyi «'Tygod- 
nika Lekarskiego» — Lwów, ul. Piekarsra nr 1, 52. 

W skład sądn konkuriowego wchodzą: prof. dr 
Antoni Nrg: Elara, pref. dr. Stanisław Bądzyński, doe. 
dr. Witold Nowicki. 

Ea ei WEW MASECZKA 


Najnowsze ieorye 
„prawosławia“. 


„Prawosłuwie* było najpopula: niejszem 
hasłem starcgo słowianofilstwą. 

Cały sy tem tego kierunku opierał się 
przedewszystkiem na podstiwach teologi- 
cznych. M iemanń, że Europa Zachodnia 
doszła do kresu życia moralno-re] g jnego, 
że straciła prawdziwą drogę, prowadzącą do 
zbawienia. Najwyższą prawdę, wel ą inie- 
tkniętą, znależć możaa już tylko na Wscho- 
dzie, w prawosławiu... Kościół nrawosławny 
jedynie zachował prawdziwą treść i charak- 
ter kościcia powszechargo.. Mniemano, że 
prawosławna Ro ya powołana jest do odro- 
dzenia świała. 

Już Ghomiakow, ówcze:ny słowiano- 
lszi teoretyk 1 apologeia prawosławia, tpo- 
glądując z wysckości tego urojonego powo- 
tania na inne religie chrześcijańskie, trakto- 
wał je z dnżą dozą wyłączności i nietale- 
ran yi.  Atoji te .dehcye te, doraźne u ży- 
tiodawców kierunku, u spadkobierców i wy- 
unawców stają się już regułą. Nietoleran- 
cyjnaść kruńcowu i zadufana w sobie wy- 
łączność—cłto cechy „prawcsławia* słowia- 
zofiiów. 

Teolog czra tecrya słowianufiiska w za- 
stosowaniu historyczuem doszła dv absurdu. 
Wychodząc z założenia, że pomiędzy Wscho- 
dem a zgniłym Zachodem istnieje zasadni- 
cze przeciwieństwo, Wschód zaś stanowią 
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Prenumęratę i ogłoszenia przyjmuje 
Adminisiracya 


| | j e è e 
Dia udostępnienia pronutierat. cI)ziea 
nika Kijowskiego» nabycia na warun 
kach najdogoaniejszych książok, mo 
zbędnych w zażdym domu polskim, po- 


rozumieliśmy sią z wydawcami * odstą- 
pujozmy 


po cenie zniżónej 


wyłącznie tylko Baszym prenar:eratoromi 


Dzieje Polski 


D-ra Feliksa Konecznego 


2 tomy, 80 ilustracyi Ilinicza, daża ma: 

pa Polski s podziałów na woljowódziwa 

Cena dla prenumeratorów «Dziennika 
Kijo + skiego», 


Rb. 1 kop. 40. Rb. 1 kop, 60 


(w brosznrz6). (w oprawie). 
Na prosincyę wysyłwmy za zaliczeniem 
z dolączeniem kosziów przesyłki 


żeńska 


przy szkole 


do 
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słowianie, zidentyfikowano praw osławie ze slo- 
wiańszczyzną i powiedziano sobie, że wszy- 
scy słowianie powinni być prawosławnymi, 
ponieważ  słowiańszczyzna przyjęła wiarę 
chrześcijańską z Byzancyum w formie obrząd- 
ku prawosławnego. I jeżeli niektóre ple- 
miona słowiańskie cbrządek ten zatraciły, 
powinny, chcąc się odrodzić, na żono prawo- 
sławia wrócić. 

Ta pseudohistoryczna, jeśli się uwzglę- 
dni cbrzest Pulski i Czech według obrządku 
łacińskiego, teorya była skwapliwie przyjęta 
przez epigonów słowiascfilstwa. Była bo. 
wiem do pewnęgo stopnia ideowem i teore- 
tycznem uzasadnieniem gwałtów i wiwisek- 
cyi, dokonywanych na obcych religiach 
i ludzch, 

W imię „sbawienia świata“ działł 
Katkow, pisały „Moskowskija Wiedomost.*, 
w imig „zbawienia Ś viata" nawracano uni- 
tów 1 chrzczono dzieci z małżeństw mie:za- 
nych, o ile wogóle czemkolwiek czyny te 
trzeba było usprawiedl wi:6. Prawosławie 


już nietylko nietolerancyjnem i wyłączne 
ale i bzw zę ląd To RAPP TĘ ET 


Atoll od czasu, jak pisał} Chomiak w 
swe traktaty teologiczne, minęło przeszło 
pół wieku. 

_  Dzś o prawosławiu pisze już syn jego, 
Chomiakow Dymitr, i pisze zupełnie inaczej, 
jakkolwiek nacyonaliści rosyjscy, najgorliwsł 
dziś wyznawcy spopułaryzowanych idei sło- 
wianofilskich, uważają go za całkiem „swo- 
jego człowieka“. 

Na artykuł Dymitra Chomiakowa o „pra- 
wosławiu, jako zasaduje oświecająco-życie- 
wej, indywidualnej i społecznej“ zwraca 
uam właśnie uwagę p. Sergiusz Szarapow *), 
cytująs znamienniejsze ustępy, które tu za 
nim powtarzamy. 

„Określiwszy stosunek swój do obco- 
plemieńców i różnowierców —p sze p. Dy- 
mitr Cnomiakow — jako stosunek do ludzi- 
braci, u których różnice czy to pod wzglę- 
dem obyczajów, czy to języka, czy nawet 
wiery są tylko wyrazem najzupełciej upraw- 
nionych ich właściwości lub też przejawem 
wiary niedoskonałej — człowiek prawosław - 
ny nie stawia ich aigdy na poziomie niższej 
rasy, uważa tylko, że stoją oni na stanowi- 
sku odśrodkowem w stosunku do jego wła- 
snej kultury. Dlatego to j.duość wiary, 
a co za tem idzie, przyjęcie odpowiedniego 
ustroju życia wewnętrznego, niweczy od 
razu w oczach rosyan wszelki cień obcości. 

„Takie najzupełniej chrześcijańskie poj- 
mowanie stosunków do innych narodów 
i plemien jest trwałą religijno-kulturalną 
podstawą dla ewentualaej budowli państwo- 
wej i takie właśnie pojmowania może i po- 
winno być nierozerwalnie związane z pier- 
wiastkiem kulturalno-prawosławnym, który 
winien być podstawą wychowania w duchu 
rosyjskim. 

„Budowane na takim fundameucie pań- 
stwo szematycznie przedstawiał ;by się w po- 
niższej postaci, snanćj zresztą nam z czasów 
przed rosyjskim okresem cesarstwa, 

„Państwo rosyjskie jest to widoma po- 
stać państwowa narodu rosyjskiego, stwo- 
rzona w celu możliwego uwydatnienia i obro- 
ny jego właściwości kulturalno-obyczajc- 
wych, bez wszelkiej jednakże agresywności 
w stosunku do narodów odmiennej wiary 
i odmiennej kultury. 

Jeżeli zaś te narody zostaną wciągnią- 
te w obręb panstwa rosyjskiego, to w ža- 
daym razie nie jako niższe lub ujaremione, 
ale przeciwnio najzupełniej kulturalnia auto- 
nomicznie, i właśnie wskutek tej kultural- 
nej autonomii nie mające żadnych podstaw 
do brania udzizłu w  politycznen, spolo- 
cząem i kulturalnem życiu narodu rosyj- 
skiego, powułane tylko do ud iału w ped- 
trzylwywaniu zewnętrznej budowli państwa 
i jego mtteryałnego rozwoju w miarę swoich 
sił. Gdyby te narody zechciały przyłączyć 
się do rosyjskicgo ży:ia kulturalnego, któ- 
rego podstawą jest wiara, mogą i powinny 
one stać się uprawnionymi członkami pań- 
stwa; w innnym Zzś razo mogą one Żyć 
tylko samovistuie pod skrzydłem opiekuń- 
czem potężniejszeg', als Kulturalnie zupei- 
nie obcego państwa“. 

Tak wy. lądu w zarysie najcowsza te - 
rya prawosławna. Interesująca, jako czysta 
spekulacya teoretyczna, staje się jeszcze 


*) «Mauss, Jeżeniedielnik» nr 28. 
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bardziej iuteresującą ze wzglądu na wnioski 
praktyczne, jakie z niej wycląwa p. Szarapow. 
W.źmy, naprzykład, Polskę—pisze p. 
Szupapow — i spróbujmy na podsławie tej 
teoryj określić jej miejsce i rolę w skiadzie 
Czsarstwa. Wychodźmy ze status quo, po- 
nieważ przeszłość zakrywa formuła o naro- 
dach „wciągniętych do obrębu państwa*. 
Cóż otrzymamy? | 
„Polska pod żadnym pozorem nie mo- 
że być uważana i traktowana jako „niższa, 
albo ujarzmiona część państwa rosyjskiego, 
Polska powiana być zupeinie kulturalnie au- 
tonomiczna. Polacy nie biorą udziału w po- 
litgczaem, społecznem i kulturalnem życiu 
narodu rosyjskiego, jako żywioł decydujący, 
to znaczy, nie są powoływani z prawem gło- 
su do miejscowych rosyjskich prawodaw- 
czych i społecznych instytueyi, ule nato- 
miast na swojem terytoryum mają oni 
wszystko swoja, są nieograniczonymi gospo- 
durzami. Co się tyczy natomiast kwesty! o 


dziennie sladyowsniem karty, cznaczającej pazy: yą.gec- „Czy stanowi mają -wogóle jakąkol- 
AAA o A dane R wiek możność decydowania 0 tem, kto z 
S ĘGŁIA LT ta 8 „Ę SUI a 10- E Ali; = -ns Sa k F A 
kładzie i przypatruje się xparatowi Marcauiego. «Co właś sicieli ziemskich jest „prawomyślny*, — 
za cudowny wynalazek—ten telegraf bez dratz> — mó-|CZy mo: dać odpowiedź na pytanie, które- 
wił do mnie niejadnokrotn'o. [4 go dotychczas nie potrafiły rozstrzygnąć gu- 
g dniu PD: joż o Edzia wpół do 6| hernialne władza podolskie? 
rano Grippen był na pokładzia i przechadzał Się tam R a nA ; à M 
zdenerwowany. Szmer aparatu Marconiego podniocał , Oczywiście bądą musieli „dać jakąś od- 
jego niepokój. Guy wyszedł z jadalni, przechodził ko- |powiędź na postawione pytania, odpowiedź 
ło damy, która trzymała w ręku dziennik, otwarty wła- į zbliżoną pod względem ś:isłości do osławia- 


śnie w tem miejsca, gdzio widniały wisikiemi czcionke- js świeżo 3 , i 
mi napisy: «Lə crima de Landros. Curie; suppositions nej stat styki weż zebranej na Podolu 


de la police anglaise». Gdy Crippen rzucił okiem na|przez wiadze miejscowe. "NP 
te tytuły, twarz zadrgała mu konwnlsyjnie.» Jaki jest cel tych informącyi, nie wie 


my. Sądząc z udziału, jaki przyjęły wła- 
dze podoiskie w sprawie zamknięcia „Związ- 
ku Oficyalistów *—i z tej ankiety wykluje 
się w ręku któregoś z Markowów lub Timosz- 
kinych nowe „uiebezpieczeństwo polskie“, 
nowa „polska intryga „* 

| TEET 


Dżuma w Odesie. 


Zs studentów politechniki warszawskiej | mocą podrzucania woroczsa z pieniędzmi — niejaki P, 
polaków, któ:zy się przeniesli w ciągu trzech Kożmieska. W pug laresie był zwyczajny papier. 
lat ostatnich—jest jeszcze w pol technice kj- "WIE" 
jowskiej 37 studentów. KRÖNIKA SOLSKA. 

Należy tu nadmien é, iż stodentów wy- R ò a 
znania mojżeszowego jest o Wiels więcej, — Duchowieństwo kat lickie w  Rosyi. 
niż polaków; ilość bowiem ich sięga 372, to | Metropolita ks. W. Kluczyński zorganizował 
jest 17,33% ogólnej liczby studentów. w Syberyi 3 dekanaty—w Irkucku, Tomsku 

Na naradzie profesorów, która nieda-|1 Omsku. Irkuckim dziekanem został mianc- 
wno miała miejsce, dla studentów wydziału | wany „apo-t ł Turkiestann* ks. Jusłyn Pra- 
mechanicznego uchwalono ostateczne teemi. |najtis, tomskim ks. Józel Demikis, a em- 
ny do dopełnienia minimum (to jest do zda- |SK'm ks. Aleksander Biłakiewicz. Sachal n 
nia wymaganej przez prawo ileści cgzami- | otrzymał teź stałego kapelana w o:obie ks. 
nów). Mianowicie studenci, którzy wstąpili| W. M:erzwińskiego. Nowo parafie erygowa- 
do politechniki w przeciągu lat 1898—1002|n0 w „Błagowierzczeńsku, Nowo-Nikołajew- 
obowiązani są mieć minimum stopni po eg {sku i Kołpinie. M ; 
zaminach, które się odbędą w styczniu ro' u „Biskup-sulragan ks. St. Denisewicz o- 
1911; ci zaś, którzy wstąpili do politechni- puścił we czwartek Petersburg, udając się 
kl później (aż do roku bieżącego). mają ter-|na wizytacyę pasterską. Program wycieczki 
min w maju tegoż 1911 roku. Nu innych |pasterza obejmuje: Smoleńsk, Wiaźmą, p- 
wydz ałach kwęstya minimum będzie rozpa- | wiaty: mścisławski, czausowski, klimowicki, 
trywana po egzaminach jesiennych. czerykowski, sienski i bychowski gub. mo- 


Miss la Neve. 


Rodzina La Neve mie wini córki. Ojciec jej 
przeświadczony jest, iz n.e wiedziała ona nic o mor- 
derstwie, matke jest p.zokonaną, że córka zostawała 
pod hypnotycznym wpływem Crippana. Matka wysłała 
do La Neve nastęsujący telegram: p 

. «Moja droga córkol Zakiinam cię, abyś w poli- 
cji powiedziała wszystko, co wiesz i dbała wyłącznie 
o udowednienie swej mewinności. Jak wieiką byłaby 
miłość twoja do męża, nie stawiaj jej ponad obowiązek 
wobec samej siebie, rodziców i rodziny. Bądź mężną, 


3 t trzy. | dziecko moje, i nie bój się niczogo. Jesteśmy przoňo- = W. ju bież k iedostat bylewskiej. a nareszcia Połock. 
znaczen u ogólnopaństwowem, czyli „podtrzy à E 04 k maju bież.. roku za niedostateczną i j 
mywania R 4 budowli państwa i je-|777% ° 67 “Nevo była w ostatnim dnia bardzo blada} (Od własnego koresp. „Dzien. Kijow."). |ilość stopni z wydziału inżynieryjnego zo- hre.» Proces polltyęgnu „W. Toruniu bgi 
PP ii ę ; jentó zie nowy proces polityczny z powodu 04- 
go materyalnego rozwoju“, to tutaj niema | Jadłajmuło i często, mdlała. BY zowodo* zadanych Udka stało wydalonych 18 studentów. y P poy: yczuy 2 p 


— Brak wody w Dnieprze. Pomimo |bJtych posiedzeń polskich Towarzystw prze- 
znacznej ilości deszczów, które spadły w c-|mysłowych, na których wygłaszali wykłady 
statnich czasach, daje się odczuwać, jakjK5. prałat Wawrzyniak, ks. Adamski, oraz 
zwykł» zresztą w tym miesiącu, brak wody|d-r Karasewicz. Jakkolwiek posiedzenie by- 
w Dnieprze. Utrudnia to naturalnie żeglu- |ł> najzupełniej legalne, policya, uważając je 
ge. Od dłuższego ozasu pod Kijowem pc-|jako tajne, nocne posiedzenie polityczne, Za- 
ziom Dniepru trzyma się poniżej normalne. |broniła. Zarząd będzie dochodził praw swo- 
go o 11 prawie werszków, Natomiast podjich przez wszystkie instancye. | 
Mohglowem zanotowano nieznaczny przy | , „— Odmowa. „Ziemia Lubelska“ komu- 
bór—*/, werszka na dobę. W dole zaś Dnie- |nikuje, co następuje: : | 
pru brak wody jest jeszcze większy — 14 W dniu 8 b m. w lubelskim urzędzie 
werszków poniżej normalnego poziomu. gubera. do spraw związków 1 towarzystw 

— Opatrzyli się! Wczoraj zarząd kolej|były rozpatrywane rozmaite ustawy towa- 
Poł.-Zach. otrzymał x sninistarstwa Komuni- |rzystw, między ianemi ustawa oświatowego 
wacyi następujący telegram: „Miasto Odess|tow. „Samopomoc* w Krzczonowie, wzoro- 
uznane zostało za nawiedzone pr:ez dżamę”.| Wana na podobnych ustawach, zatwierdzo- 

— Ze spraw kolejowych. Dzisiaj pone-|nych poprzednio w innych miejscowościach, 
wnie przyjeżdża do Kijowa poseł do Rady|Podpisana przez b. posła Stefana Plewińskie- 
Państwa i członek ankietowej komisyi kołe-|go 1 wielu włościan. Dla wysłuchania rezo- 
jowej, M. Krasąwskij. Pod jego przewodnic-|!ucyi byli wezwani podpisani, z pomiędzy 
twem w zarządzie kolei Poł.-Żach. odbędzie | Których do urzędu gubernialnego przybył p. 
się jutro narada nad uregulowaniem spraw | Wacław Wagner. Przybyłemu oznajmiono o 
reklamacyjnych. niezatwierdzenia złożonej ustawg, motywu- 

27 lipca odbędzie się druga taka nara. |jac, iż z powodu otrzymaneg» cyrkularza 
da z udziałem prezesa miejscowego komite-|żadne towarzystwa oświatowe na przyszłość 
tu rejonowego, p. Łukaszewicza 1 przedsta- |zatwierdzane nie będą. 
wicieli rolniczych 1 handlowo przemysło- — 2 sanatoryum d-ra. Dlusklego. Dy- 
roku 1902 grasowała ona. Naczelnik wyeh firm i stowarzyszeń kraju Poł.-Zach. |rekcya sanatoryum dla chorych piersiowych 
miasta zwrócił się do ministeryum z prośbą, — Skutki „zmniejszenia wydatków“. Od |W Z+kopanem pod kierunkiem g-ra K. Dłu- 
© wyasggnowanie 75,000 rubli na walkę Z|czasm do czasu notujemy wiadomości o|Skiego zawiadamia za naszem pośrednictwem 
dżumą. Ogółem dotychczas zaszło 10 Wy-|zmniejszeniu na kolejach Poł..Zach. wydat-|osoby, posiadające udziały, że na walnem 
padków zasłąbnięć. Nie ulega wątpliwoś:i |ków na naprawę wagonów i lokomotyw, o zgromadzeniu z dnia 9 lipca b. r. uchwalono 
że da się epidemię umiejscowić. | aszczędnościuch na etatach pracowników w|wypłacić 4% dywidendy z4 rok 1909. 

Selim Mirza. romizach i warsztatach głównych. Kredyty — Usunięcia Germąna. „Słowo Polskie 


innej praktycznej drogi, jak tylko dovro- 
woli dofłeirotenia jednostek terytcryal= 
nych rosyjskich 1  obcoplemiennych, czyli 
czysta forma federacgi, bo jażeli w tej dzie- 
dzinie nadać specjalne przywiłeje panujące) 
narodowości lub wyznaniu, tedy rzecz 0027- 
wista, że inne staną się ujarzmionemi. A 
to właśnie teorya prawosławna odrzuca. Re- 
zerwuje ona tylko dia prawosławnego naro- 
du w państwie pewne moralne kierownic- 
iwo, a raczej możność kontroli, ażeby ino- 
wiercze narody nie zepchnęły państwa z 
czysto chrześcijańskiej ewangelicznej drogi 
i nie narzuciły mu antychrześcijańskiej po- 
lityki, ale i tu autor miał Ba względzie zle- 
mie i narody tylko niecbrześcijańskie. O tle 
więc Polska chca być po chrześcijańsku nie- 
wyłączną i wierzy w jedynego Ojca niebies- 
kiego i braterstwo powszechne, tedy i ta 
ograniczenie upada. 

"_ „Sprobujmy zastosować tę formułę do 
Finlandyi, a otrzymamy zupełne uzasadnie- 
nie polityki Aleksandra I i stanowcze pate: 
pienie polityki dzisiejszej“. 

Takie wnioski wyciąga p. S:arapow Z 
najnowszej teoryi Chomiakowa. 

Nie potrzebujemy tu chyba dodawać, 
w jak słabym związku pozostaje ta teorya j 
jej praktyczne wyniki z życiem realnem do- 

y dzisiejszej. Nie przypisujemy też na razie 
tym nowym  tendencyom plenizedo tego 
prawoslawia znaczenia poważniejszego, 0 
cóż może być wspólnego pomiędzy tą !de- 
alng i najaupełniej abstrakcyjną spekulscyą 


Gdzie znikły zwłoki. 


Pulicya londyńska czyni nsilne poszukiwania, by 
wpaść na ślad, gdzie i w jaki sposób Crippen iune 
części szkieletu, znalezionego w jego domu, uśrył. Przy: 
puszczają jednak, że spalił je lub wrzncił do Tamizy. 
Na razie szakają detektywi, u kogo kupował Crippen 
wapno, którem oblał szkielot. s 

Obecnie przybywają bardzo w tym względzie 
ciekawe zaznania spodytora londyńskiego Simmoadsa. 
Opawiada on, że dnia 2 marca br przewiózł z polece- 
nia Crippena niektóre meble i kilka paczek z domu 
Hilłdropn- Crescent do atelier Nani w Albion tlouse 
przy Oxford Strec:, Paczki to podawał mu do wozn 
sam Crippen--równioż Crippen osohiście ta paczki w 
atelier odbierał. Podebnej przewózki wielu paczek i 
w podobnych warnnkach dokonvł także po raz wtóry, w 
Jaki tydzień później. 

Zwróciła wówczas jego uwagę większa paczka z 
drzewa, silnie okuta, 'Lroszczył sią o nią Crippon bar- 
deo. Poszukiwanie paczek, o których S:mmonds 
opowiadał — w atelier Crippena nio wydało żadoego 
reżultato. Zdaje się, że Crippen pomieścił w nich 
części zwłok i później ie zakopywał w różnych miej- 
seaih, albo wrzucał do Tamizy. 


trwożnych pogłosek—nie od rzeczy bądzie 
podaniem szczegółów uzupełnić naszą Wczo- 
rajszą notatkę o dźumie. 

Wsszyscy mieszkańcy domów Nr. 109 
i 111 przy ulicy Mało-Arnauckiej zostali od- 
dani pod dozór lekarski w baraku obserwa- 
cyjnym. $ 

. Do szpitala miejskiego zgłosił się ma: 
rynarz statku „Potiomkin* niejaki Lucenko, 
skarżąc się na ból gławy i gorączkę, zaś 
w innej porze niejaki Agin, pracujący w 
sklepie gastronomicznym Łamowa na Gre- 
ckim rynku. Jak się okazało, obydwaj są 
ch.rzy na dżumę. 

Co więcej, Łamow dostarcza prowizyę 
na statki z tege powodu statek „Potiomkin“ 
nie odszedł do Mikołejowa, ale stapął w po- 
bliżu portu na pełnem morzu, wywieszając 
(jak przed paru laty pancernik) flagę czer- 
woną. Magazyn Łamera został opi<czętowa- 
ny dzisiaj ma się odbyć narada, czy towa- 
ry w magazynie (uu sumę 6,000 rb) mają 
być spalone 

Badania bakteryologiczne nie są ukoń 
czon^, lecz zwrócono uwagę, że ognisko 
dżumy wybuchło na tem miejscu, gdzie w 


Wrażenie aresztowania Crippena. 


Przygody Crippana śledził cały Świat z gorączkc= 
wą ciekawością To toż gdy wiadomość o aresztowania 
Qrtppena rozniosłyttelezramy, wywcłała cna niebywałą 
sensacyę. W Nowym Yorku rozeszło się kilkaset ty- 
sięcy nadzwyczajnych wydań dzienuików. O przebiegu 
ujęcia Crippena zawiadomiono gromad’ąco się ttamy 
przed redakcyami olbrzyminu refiektorami. 

Na przybycie okrętu «Montrose» oczekiwały ty- 
siączne tłumy ladzi. Nad morzem urządzono szopy, w 
których przepędzano noce. 


Z prasy rosyjskiej. 
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— Związek producentów nasion bura 
ków cukrowych kijowskiej, podolskiej i wo- 
łyńskiej gub. Według projektu d-ra Ssroziń- 
skiego, odbędzie się, jak dowiadujemy się, 1-0 
przedwstępno-organizacyjna posiedzenie dła 
wypracowania ustawy w dniu 12 sierpnia r. b. 
w Humaniu. W zebraniu tem wezmą u- 
dział tylko ci producenci, którzy przysłali 
odnośną deklaracyę p. Mrozlińskiemu; osoby 
te otrzymają listowne zaproszenie (dodać 
winmiómy, ża sgłoszenia przyjmują się nadal 
pod adresem p. M. w Monasterzyskach, ki- 
jowsk. gub.). Na zebraniu powyższem zo- 
stanie wybrany komitet, który się zajmie u- 
rządzeniem drugiego zjazdu podczas wysta- 
wy w Humaniu dla przedstawienia zebra- 
nym wypracowanej ustawy, a w razie przy- 
jęcia jej, dla wybrania komisyi, która usta- 
wę prześle władzy do zatwierdzenia. 

„Doniadujemy się również, że projekt 
P: Piotra Potockiego, administratora fabry- 
i moaasterzyskiej, — urządzenia przeź fa- 
bryki cukru stacyi selekcyjnej dla produko- 
wania nasion elity, o czem wspomina d-r 
Mroziński w orzypisku do artykułu swego 
w Nr 147 „Dzienbika“, zainteresował w wy- 
sokiej mierze koła oukrownicze. Zyczyćby 
należało, aby zarówno projekt d-ra Stanisla- 
wa Miozifskiego, jak i projekt p. Piotra Po 
tockiego zostały w jak najprędszym czasie 
ureeczywistnione 1 aby oba te przedsiębior- 
stwa pracowały wspólnie i ze zrezumieniem 
wzajemnych korzyści dla rolnictwa i prze- 
mystu cukrowniczego. 

— Frofanacys mogiły, Policya powiata kijow- 
skiego uzpńczyła dochodzenie w sprawie ohydnej pro- 
fanacyi na cmentarzu, gonion] na tle zabobonów 
Indowych. W lecie roku zeszieg» przez długi czas 
panowała posucia. Aby wywołać daszcz, włuścianki 
wsi Maryanówka, powin kijowskiezu, udały sę na 
ementerz co grobu, gdz'e była pochowana włościanka 

lga Zielińska, która niedawno przedtem powiesiia Się, 
Baby wyrwały krzyz z mogiły, rezuieciły oga:sko. cpa- 
luy krsyz, poczem, jak tego ząda zabobon, wylały na 
'dopalający się krzyż 9 wiader wady. Nastęznie Oá: 
kopały mogiłę i sprifanowały ją, Główno wi- 
jnowajczymie popełnionej profanacyj: Uuniwcewa, Niż- 
in:kowa, Mazynowa i Bułygowa, pociągnięte zostnią do 
iodpowiedzialnaści sądowej. 
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poseł German w czasie zawieszenia sesyi 
parlamentarnej dążył do rozbicia stronni- 
ctwa dem.-nar, i utworzenia z części człon- 
ków tego stronnictwa oraz z posłów demo- 
kratycznych osobnej grupy, która miała się 
nazywać „Grupą pozytywnej pracy*. Pismo 
oświadcza, że wobtc tego poseł German zer- 
wał sam wszelką łączność ze atronnictwem, 
nie je:t już zatem jego członkiem, o czem 
go prezydyum odpowiedniem pismem zs- 
Na Podpis. Pawlikowski, Ptaś, Grab- 
ski. 


Z drugiej zaś strony notujemy także 
szereg wypadków z pociągami, wywołanych 
uszkodzeniem w drodze rozmaitych części 
wagonów i lokomotyw: to pąknie oś, to od- 
skoczy bandaż na kole, to zerwie się struna 
hamulca automatycznego, to złamie się 
sztanga w lokomotywie i t. d, i t. d. 

Czy nie pozostają czasem te fakty w 
bezpośrednim ze sobą związku? 

— (Cholera. Wozoraj do szpitala Kiry- 
łowskiego przywieuiopo z objąwami cholery 
5 osób, zmarła 7 chorych, pozostaja 29.. 

Ogółem dotychczas stwierdzono za po- 
mocą analizy bakteryologicznej cholerę u 
973 osób, zmarło z nich 399. 


— ARESZTOWANIE. Z rozporządzonie wy- 
działu cochrauys, wczoraj w mocy dokonano rewizyi 
u Katarzycy Łucickiej (w. Wozdwiżeńska 11), którą 
następnie aresztowano. 


— GRABIĘŻE Dnia 21 lipca na rynku Żytnim 
podbiegł do E. Ziurinej nioznany młody człowiek 
i wyrwał jej z ręki torebkę z paszportem i pieniędzmi, 

„ D, 21 lipca na rynku Żytnim podbiegł do E. 
Ziurinej nieznauy młody człowiek i wyrwał jej z ręki 
torebzę z paszportom i pieniędzmi. 


— OKRUTNY OJCIEC. W tych dniach nieja- 
ki Koczetow (Kiryłowska 90) pokłóciwszy się z ż00ą 
wyuok? zo złości swego 3-letniego syna tak Silnie, 
ŻE dziecko zalane krwią zomdlało.  Moasiano jə 
odwieść do szpiiala Aloksandrowskicgo, gdzie po paru 
godzinach zekcńczyło życie. Wyrodnogo oj'a areszio- 
wano. 


— NIEOSTROŻNA JAZDA. Na Kroszczatyku 
dorożkarz Charczenko przejechał 3 letniego chłopca 
Kowalewa. Dziecko poniosło tylko lekkie obrażenia. 


— DRAMAT. Onegdaj w losio koło przystanku 
kolejawsgo <Niemieszajewo> młoda caoba Stanisława W. 
wysirzałem ź rowolweru u-iłowała pozbawić siobie ży- 
cis. Po udzieleniu pomocy przowieziono ją do Kijowa 
da szptała Aleksundrowsziego. Przyczyną rozpaczli: 
wego kroku—dramat na tla romantycznum, 


— ZAMACHY SAMOBÓJCZE., Przez otrucie 
próbowali odebrać sohie życia Anustazya L. (B. Bi- 
bikowski Nr 31) i Marek B. (Światoszyn). Pierw- 
szą uratowało «Pogotowie», draziego w grożnym Stanie 
odwieziono do szpitala Alezsandrowskiegy. 


— POŻAR. Wczoraj z niewiudomoj przyczyny 
spionął dom F. Krawczenki przy nl. Bezymienuej Da 
Priorce. btrażo ogniowe cyrkułu padoisxiego i ochot- 
niczą pie mogły zdążyć w porę, 


— NAPAD. Wczoraj w nocy banda złożooa 
lx kilku chuliganów urządziła napad na ssalas w mioj- 
skim lexie o 3 wiorsty od Priorki, w którym mieszkał 
iniejaki Chrołow z żonę. Wpadłszy do mieszkania ra- 
‘husis, grożąc nożami, zaczęli domogać się pieniędzy, 
‘dy Chrołow tłómaczył się, ża ieb nie posiada, chali- 
iganie zączęli go dasi za gardło, Żoaę zeŚ poranili no- 
zem. Wtedy dopiero Cbrołow dał im ostatnie 5 rb. 
zrabowawsży chusteczkę jedwabną i wiadro wódki, rą- 
busie zbiegli. Ctrołow, rozbudziwszy mieszkającego 
w drugim szałasie lizę Cnrołowa, puścił się za nimi 
w pogoń, ala nadaromnie. Dopiero później aresztowa- 
ino chuliganów; okazało się, ze byli to mieszkańcy Ku- 
o" wszyscy młodzi chłopcy w wieku od imi 
115 — 22. 


F — KRADZIEŻE. W domu Nr 20 przy ulicy 
IPodgórnej okradziouo mieszkanio Kiślickiego. 
— W szkole przy cerkwi Makarygwskiej skra- 
“dziono stróżówi rzeczy wartości 18 rb. 

— W restauracyi «Dnioprowski Port» (Szerow- 
ski zaułek) skradziono L*pczukowi zegarek. Złodzieja 


tu realnego pod nogami, wszakże warto 
zwrócić na nią uwagą, bo niewątpiiwie pra- 
wosławie w Rosyi szuka dziś nowych dróg, 
a od tego, jakiem: pójdzie, w znacznym sto- 
pniu będzie zależało ukształtowanie stosun 
ków w państwie. St. J. 
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Polszczyzna rządowo-pruska. 


Prokurator w Msgdebórgu ogłosił z powcdn za- 
merdowania 3 osób nagrodą w kwocie 1009 marek za 
wykrycie nieznanego sprawcy, a ze względu na liczną 
w tych stronach kolonię polską zrozumiał konieczność 
wydania togo obwieszczonia także w języku polskim. 
Osobliwy ten dokument polszczyzny prusko rządowej 
brzmi jak następuje: 

«Podana Wiadomość! 

«Na 4 Kwictuia 1910 1910 rano są ten Krawiec 
i Stary torgssz Wóie i jego żoca w Gentbin w doma 
Brandenburgi ulica 26, ten pierwszy na ty podłodze, na 
który ou swój skład dia starych towar miał, ta cstatnia 
w joj taksamo tam tam w drugiem piętre leżonem po- 
mieszkaniu przez udrzycie jednem tam srobionam mie- 
Sa zualazłóm młotkiom, na którym się znaki krwi 
znalazły, zabici. Ten pierwszy, slubowny syn ty Żony 
Wóhe -- Werer Lagemann 13 lat stary — leżo sable- 
cony w ty izbie do spaci pod tem łażkiom i miał tak- 
samo na głowie cięszkie pokaleczenia, które pocbodzą- 
ce od udeżenia temsamem mlotkiem mu było zrobiono. 
Jak onego znaleźli, to żył jeszczo, jusz toras ale umarł. 

<To zrobienie jest rzadkiemi surowo prowadzcne. 
Ten zrobieniec (Täter) szedł powno na rabowanio, jed- 
nar, jak się dowiedziało, wcalo nie albo mała pięn.ędzi 
on dostał. Na tego zrobieta (Täter) traknie każdy znak. 
Ten prezes rejenci w Magdeburgu, pownaje temu, któ- 
ry to złapanie tego zrobiaża każe złożyć albn który 
znaki do żocz da podać, co do wsadzenia tego zrobiaża 
prowadzić będom te państwom premije cd 1C00 Marek— 
pisane jedontysiąc Marek. — Wiadomości są do pro- 
kóratora w Msgdoburgu do tych actów 3 J. 366/10 
posłać. 


bernator mandżurski i gubernator giryński 
pedali się do dymisyi z powodu powikłań, 
stworzonych ;rz3z konwencyę. 


«Razygnacja dnóch dzgait:rzy mandżarskich 
posiada znaczenie symptomatyczne — pisze «Riecz». 

«W rokn 1900 w prowncyi cycykarskiej zajmo- 
wał stanowisko generał-gubernatora rozumny chińczyk, 
pairyota Szen. Kiedy zauważył on wzmaganie się ru- 
chu antyrosyjskiego w prowincyi i zrozumiał, że me 
uda mu się powstrzymać ani ludn, ani wojska, zwrócił 
się do Pekinu z prośbą o dymisyę. Odmówiono mu 
jednak i musiał zostać na swem odpowiedz alnem sia- 
Dosieka | A 

<Przewidywaria Szóna byly słuszne — powslśńie' 
wytucnło. Szeu zażył trucizny, kióra jednakże nie 
poskutkowała. Wtedy położył się on do trumny i ka- 
zał się zastrzelić. I w ten sposób uzyskał dymisyę. 

«Jeżeli losy Szeua nprzytomnić sobie wobe: re- 
zygnacyi generał-gubernatora Maodźuryi i gubernatora 
Giryna, ksóry prawie zupełnie znajdnie się w sferze 
wpływów rosyjskich, tedy nienodobua nie uznać tego 
za dowód wrogiezo woboe Rosyi nastroju ludności 
wandżarskiej. Chinach podanie o dymisyę nie jest 
rzożzą zwycztjaą. Podstawą są tu — powody nadzwy- 
czajne», 


— 0 powszechną polską wystawę w 
Warszawie. Od p. Franciszka Baytla „Ga. 
zeta Warszawska“ otrzymała list, z4wierają- 
cy wezwanie do urządzenia w  Warszawio 
w r. 1912 powszechnej po wystawy 
roloiczo-przemysłowej. P. B. sądzi, że wy- 
stawa taka dałaby wielkie korzyści krajowi 
naszemu. 

Chcąc w miarę możności dać impuls 
szerszemu ogółowi do zainteresowania się tą 
sprawą, p. B. deklaruje tysiąc rubli, jako 
pierwszą dobrowolną składkę na fundusz 
gwarancyjny, pierwszej w bieżącem stuleciu, 
powszechnej polskiej wystawy rolniczo-prza- 
mysłowej w Warszawie w roku 1912. 

Niezależnie od tego, obowiązuje się do- 
starczyć dv rozporządzenia przyszłego komi- 
tetu, celem przyozdobienia sal, przedsion- 
ków i westybulów, dostatecznej ilośzi kry- 
ształowych luster, oraz zwierciadeł wo- 
„neokich' 


— Godna naśladowania. We wsi Oszczowie, la- 
żącej nad granic |, przez długi czas rozpowszechnione 
ibyło pijaństwo, bo wielu szwarcownikow przanoasiło 
stalo przez granicę niezwyale tanią Kulicyjską wódkę. 
„Ale gospodarze zrozumieli, ilo sm ten nałóg Szkody 
przynosi, więc kilka mioaięcy temu zebrali się i pis- 
wienu'e zobowiązali się wzejomnie do nivużywania 
wódki. Jako napój, zastępujący wódkę, me służyć hor- 
ibata, a jedąnie na wëselach 1 innych większych uro. 
czystościach dozwolone jest używanie wina 1 piwa, 
wód«a zaś jest przez tę wzajemną umowę sucowa 
wzbroniona. Dotąd przez kilka misstęzy nikt postano- 
,wiema nie złamał. Do zobowiązania przystąpili nie- 
tylko katolicy, ale i ruśini. 

— «Dilo» o adresie uniwersyteckim  Ziany a- 
dres uniwersytetu lwowskiego, tędący odpowiedzią na 
pismo Wszechuicy Jagiellośskiej, spotkał się w «Dilo» 
z gwałtownym atakiem, «Dilo» rozstirząga sdres sonatu 
akadamickiego w artykule, którego już sam tytul zna- 
mionuje charakter odpowiedzi, mianowicie ma tytuł: 
«Szczyt brechni i obłudy». Zamiast pnych 
argumgztów, znajdujemy w tym ariyknie kalkuszpalto 
wym tylko wyrasy ebrechnia> i cobłada»> we wszyst- 
kich przypadkach; kończy się następującym zwrotem: 

«Senat akademicki udziela nua nauki moralno’, 
że do kolturalnych zdobyczy tylko kaltnralno środki. 
Wiemy to i bez was, że do kułiaralnych zdobyczy pro= 
wadzi tylko praca kultnralna, ale wiemy także i to, żo 
przeciwko brutalaemu rabasiowi, który rozsiadł się nA 
uaszej ziemi i nie dopuszcza n»s do pracy kulturalnej, 
aiema innej rady, jak — siła»! 

Krótko — «le wyraźnie. | 

— Z połiteohniki lwowskiej. Wstępulącym na po- 
litochniką Iwowską udziela wszoikich unformacyi tak 
pod wząlędom programu siudyów ma wszystkich wy- 
działach, jak 1 stesnoków życia i utrzymania I-wo 
wzajemnej pomocy studertów połitechniki przy ul. Z. 
Chrzanowskiej 1. 8. 

— Z piśmiennictwa. Lipcowy zeszyt «Sfinksa» 
zawiera na wstępie artyxn? redaktora Władysława Bu- 
kowińskiogo p. L. «(W pięćsetną rocznicę», poswięccny 
rocznicy gruuwaldzkie!, 

Sędziwy Zygmunt Miłkowski (Tooder Tomasz 
Joż) umieścił w tym zrszycie dłuższą pracę p. t <A 
archiwów muzealnych polskich w Rapperswilu», peda- 
jącą wyniki poszukiwań jego w tem archiwum i oma- 
wiejącą niektóre dzieła historyczne, onarie na_zgroma:- 
dzonym w Rapperawiła matrrysje. Gustaw Daniłpw- 
ski rozpoczął druk nowej powiości p. t, «Za ścianą», 
odtwarzejącej żywo i barwnie niezwykło dzieje miło- 
ści, która powstała na ponorom tle cytadeli warszaw- 
skiej, D-r Adam Ziełeńczyk drukuje w «<Sfinigiga po- 
wązro i źródłowe swo stadynu p t. «Drogi i bozdro- 
ża filozofii polskiej». Zartubliwy poemat Wacława 
Wolskiego p. t, «Wczasy Kosowskie», studynn ostety= 
czna Jana Topassa «O karykalurach 1 afiszach», wzru- 
szająca nowela p. t «Dziwny dz Où», wyjęła Z papo- 
rów pośmierinych zązsłoze przed rok:em Jana Krocamara, 
ładny wiersz nrata jogo Romana p. t. <Urze zony», dru- 
ga część studyua J. kiemsnsiowiczowej o B utastjerna 
B,órnsonia, “ciąg dalszy satyrycznej <bażmt  zimo* rja 
Hoinago p. t «Nicincy» w bardzo dobrym przekładata 
Józefa. Jaukouskicyn. wreszee uwagi krylycae Wł. 
Bukowińskiego o cstatnich noaosrisch orygmalnych w 
IOALTZO vargsas — il) b gata i za ataca bese 
Hl-go Zuszylu «SŁnts>. 


O zamknięciu Związtn oficyalistów rol- 
nych w Kijowie piszą „Birżew. Wiedom.*: 


<Więsszość członków Związku Składała się 
z «inorodców» (polaków) — co jest faktem zupełnie 
naturalnym, jeśli się zważy, jak znaczny jest w kraju 
rozwój polskiej własności ziemskiej i przemysłu rolne- 
go.. ale to wystarczyło, ażeby Związek znalazł się 
w szerogu <podejrzanych zo względn na nącyoualizim» 
organizacji. 3 

<Mówią, że władze zarzucają  zamkniętemu 
Związkowi dostarczanie posad przedewszystkiem poła- 
kom zo szkodą rosyan>. 

„Birżewyja Wiedomosti* nie wiedziały 
naturalnie jeszcze, jak się ta sprawa w oy- 
frach przedstawia, piszą więc 

«zò wzęlądu Da polską większość w Związkn jest 
to rzecz naturalna. O ile zaś działała tutaj tendencyj- 
ność—to mogło stwierdzić dopiero dochodzenie. A tym- 
czasom żadnegu dochodzenie 1 zaznajamiania sę władz 
re sprawami Związku nio było, a zamknięcie Związku 
nastąpiło tak niespodziewanie, że nawet zarząd dodio: 
dział się O niem z gazal>. 

Wiemy już dziś dobrze ze statystyki, 
ogłoszonej przez zarząd Związkn, jak dalece 
pogłoski o „przywilejach dla polaków * przy 
rovdawnictwie posad były kłamliwe. (j). 
ORT AZ LE TEAC 


„Ankieta” p. Ejlera. 


(Koresp. własna «Dz. Kij»). 


Magdeburg, daia 9 Kwietnia 1910. 
Ton pierwszy prokórator». 


W;mowny okaz nczoności pruskiej! 
osama a 


Aresztowanie Crippena. 


(pawiadanie kapitana Kendalla. | 
Kapitan okrętu «Montrose>, na którym areszlo- | 

wano Urippena, stał się bobaterem dnia. | 
Niezwylu zajmujące są szczegóły, jakie apowia+ 


po NA U = OSD 275 57 Gubernator podelski p. Ejler, rozesłał 


«Kiedy obudziło się we mnie pudejrzenie—opo- |parę tygodni temu komunikat poufny „sta- 
miada Kendali- ko U ża > po- nowym”. Komunikat ten zawiera cały sze- 
zI6 BLALKU, U) rippen owarż ı ZGDTAŁUM i ai i 
i wiadomości o Eon z EA Kiore mia- |108 paba, ky M wy af! AR „A tem, 
łem pod ręką. Wyczytsłem iam, że ma on wstawione |CZEM latóresują się wiadze guberalalne na 
zęby—opowiedzisłem więc rzekomomu Robiasonowi jw | Podolu i jakie stanowisko zajmują wobec 
ladności polskiej. 


kąń wesołą anogdotę; śmiejąc się z niej, Otworzył sze- 
„Ankieta“ zaczyną się od pytania, do 


Kamieniec, w lipcu. 


— W sprawie testamentu $. p. Konstan: 
tego Krzyszkowskiago. Po zgonie ś. p. 
Konstantego  Krzyszkowskiego podaliśmy 
treść testamentu, którym ś. p. zmarły 
zapisał znaczne sumy na cele dobro- 
czynne, w tej liczbia 10 tys. rb. na polskie 
Tow. kolonii tetnich. Jednakowoż po spra- 
wdzeniu udzielonych nam informacy: okaza- 
ło się, że wzmiankowana suma zapisana 
jest nie polskiemu Tewu kol. letnich, leczł: 
miejscoweinu rz.-kat. T-wu dobroczynności 
na kolonie letnie. W ten sposób T-wo do-| 
Ae G otrzyma nie 10, lecz 20 tysięcy 
rubli. 

— Z politechniki. W ubiegłym roku 
szkolnym w politechnice kijowskiej było o- 
gółem 2146 studentów. ć 

Według wydziałów dzielą się onł w 
następujący sposób: Na wydsiale mechani. 
cznym 693 studentów, iażynieryjnym—684, 
chemicznym —458, agronomicznym — 861. 

Ogólna cyfra studentów polaków wyno- 
si 823, czyli 15 02%; z tych na wydziale me- 
chanicznym jest 118, na inżynieryjnym—96, 
na chemicz%ym—69 i na agronouieśnym — 
40 studentów. 


roko usta, e wtedy zobaczyłem, że mr. Robioson ma 
zakże sztnz2na zęby, 

«Wszystkie maniery młodego Robinsona wskazy- |. 
wały na to, żo jest kobietą, starannie wychowaną, Var- |: 
dzo delikstną i miłą w obejściu. Objawiało się to 
zwłaszcza podczas «iabie d’ hote'a», gdyż zroszią uui- 
kał młody Robinson towarzystwa. Rzekomy ojciec o- 
duosi? się do swego rzekomego Syna z uprzejmością 
niezwykłą. Przy obiedzie Huk? dlań orzechy, oddawał 
ina połowę swych przysmaków i t. p, Nie opu zezał go 
przy spacerach po pokładzia PA nigdy. Jakkolwiek 
młody Robvnson n:o zdradzał żadnej trwogi — i może 
wigóle o zbrodni swego rzekomego Ojca nic nie wie— 
robi wrażenie dziewczyny o berdo słabej woli. Idzie 
krok w krok za Crippenum. Skoro nań patrzy, aśmie- 
cha się doń miłośnie —- wyda e się, jakby pozostawał 
pod hypnotycznym wpływem tego człowieka, 

«Crippen stara sią nie wypaść z roli —nie za- 
wsze mu się jednak io udaje. Kika razy zawałałom 
nań z tyla: „Panie Itobinson* —ma rcagował na tn za-| 
pesnie, dopiero tawarzyszka zwróciła mu uwagą. Wów- 
czas zmieszany nieco tłówraczył, ża chłodne powietrze 
Brzytępia ma słuch. é 

<Całymi dniami oddawali się Robinsonowio lekton- 
rza książek, któro wypużyczań x bibhotakı okrętowej. 
Ostatnią książkę, którą czytał Crippen, był znany ro- 
mans kryminaluy - osnuty na tie sensacyjnego morder- 
stwa w Londynie pod tyt. <Czternj sprawiodliwi lu- 
dzie». Poza lekturą zajmuje się mr. Robiason so- 


W punkcie drugim stanowi mają dać 
ojpowiedź na pztenie: ile sług i oficyalistów 
liczy każży majątek, jakiego są oni wyzna- 
ola, czy niama wśród nich austryackich 
poddanych i gdzie każdy z nich przedtem 
pracował? 3 

— Czy właściciel majątku nie ma po 
siadłości ziemskiej lnb miejskiej zagranicą? 

— [le budynków mieszkalnych i grie- 
mieszkalnych liczy dany majątek? 

— He fabryk postada właściciel na wła- 
shość, ile dzierżawi? 

Lecz rajciekawsze jest pytanie nastę- 
pujące: 

Czy właściciel nie był na zjeździe w 
Krakowie w r. 19096 

Wreszcie — czy jest dostatecznie „pra- 
woimyślay* lub nie? 

Tak wygląda poufna ankieta, rozesłana 
przez gubernatora podolskiego. 


— KRADZIEŻ U HALPERINA. Wez raj przy- 
wieziono do Kijowa drugiego uczestnika :radzicży u 
Halperina — froteru Joeruszkę, którego aresztowano 
w błuskirowie. Odebrano ma Kradziony kolczyki war- 
rze 3,000 rb. Zrodzieja Gubarowa zatrzymany wure- 
uiej. 

— NIEUDANA KRADZIEŻ  Oacgdaj do P. 
Stamowa)j podszedł na W. Wasylkowskuj nieznany 
usobnik i zaczął z nią rozmawiać, [Idąc dalej razem, 
spostrzegli na truluarze pugilares z picniędzmi. Nic- 
zuajemy zaproponowal Stanowoj udać się z wm gdzie 
ua stronę dia pedzielenia się pióniądzni, Tam, jak mę 
okazało, miał do niej podejść Inny nieznajomy, chszukać 
ją i zrabować znajdujące się przy niej piomądze. Na 
szczęścio 2a oszustem Śledziła policya i aresztowała go. 
Okazało się, że jast to znamy złodziej. kradnący za po 
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Osładkę zdobi reprodukcya pięknej aut litogra |pozo toją w tyle 7a stołocznemi. Taki np. «dragorz - 
fu Maumera p. t. cBurza>, a taksa — szereg ładnych | dny» zanład, Jak Zwlożni nvarni ustav (zaliczkowo-kre- 
wiutet z gonkursu estetyczneko «Sfinksa». dgtowy) w llrad.i Kralovė liczył dia 1 lipca r. b. 


Berlin — Według urzętowych ihrdrfa- 


urósone zo taną stosunki, naibardzi j odpo-|lili mu pełaomo nietw ni:zbędry.h przyj | „Urz 1 
cyi tegoroezny urodzaj Żyta wznosi w Pru. 


wiadające interesem Rosyi i F.nlandji. kierowaniu czynnościami instytucyi miej=co- 


A 7 2 48 31527 got Sztokholm. — Ks. Dołgorukow odczytał|wych i ur:ęda ków. | sacd 8311,551 ton, to jest w porównaniu 
do nz: e LIJ rzyć TA pt» SOFTU Kor. "BGC na kongresie pokuju referat o przyczynach, Co zaś d: fnuduszów rotrzeLnzch pa|z zeszłuroczny m nrodzajem o 160000 ton— 
skiogo ndzinia «K ło Medyków Wszechnicy Lwow- ra WP "TY R TI które opóźniły powstanie ligi pokoju w|akcyę przeciwchot ryczną, to takowy:b, zda- | mniej. 1 > 
skiej», Listy należy przesyłać pod adresam: Jan Ba- . z 1% Rosyi. niem rady ministrów, dostarczyć powinny Sofia. — W "gimnazyach bułgarskich 
boa. Lwów, Kochanowskiego 4 Ostatnie wiadomości zarządy miejskie i ziem'kie, a również i sa-|neukę języka resyjskiego postanowiono rAz- 


„Now. Wrem.” o chole: ze. mi przemysłowcy górnicy, jako najbardziej 
Petersburg „Now. Wremia* zamileści-|zainteresowani w stłumieniu cholery. w 
lo artykuł o cholerze, w którym pomiędzy |razie cstatecznym, w braku funduszów miej- 
innenii twierdzi, że do rozwoju epidemii|scowych, na udzielenie dodatkowego zasiigu 
cholery w Rosyi i do jej zwycięskiego po-|z sum kasy państwowej należy uzyszać spe- 
chodu w pierwszym rzędzie przyczynił się| cyalne pozwolenia. 
Petersburg. Przyczynę tego gazeta uçatru Petersburg.— Generał-gubernatur irkncki 
je w występnej działalności leniwego, Zie-|Saliganow mianowany został postem do Ra- 
prawionego i mającego jedynie swoje własne dy Państwa. 
interesy na oku samorządu miejskiego. „Nie- Warszawa. —Praski „Żiwnostenski bank* 
ma końca bezczelnej obojętności ojców mia-| zakłada w Warszawie bank czesko-polski. 
stal *—wocła z oburzeniemn organ Suwerina. Warszawa. — Na mo'y rozporządzenia 
„Znamia* alarmuje. generał gubernatora zabroniono udawać się 
do o A 4 przez APA wrzesian 
* i październik pielgrz 1, przybywającym 
ciąznięcie do odpowiedzialności są owej zaj, he NA etii 4 Mota a 
chęć szkodzenia Iosyi 166 posłów do Damy |njanowicie z gab. mińskiej, mohylowskiej, 
Państwowej, którzy podpisali się pod pTo-|wjtębskiej, podolskiej, wołyńskiej i kijow- 
jektem prawa o zniesieniu granicy Osie-| gkjej, 


prczynać od kiasy czwartej, anie, fak dotąd, 
od klasy piątej; nauka ta trwać będzie jak 
dotąd do klasy szóstej. 

Barlin.— Władze prowincyi Brandonbur- 
skiej wydały zakaz latania nad miejscami 
zabudowanemi i nakazały, aby w rasie urzą- 
dzaria publicznych popisów awiatycznych 
zawiadamia::o policyę na trzy dni przedtem. 

Berlin. — Cesarz Wffhelm powrócii do 
Berlina, 

Paryż.—Król hiszpański królowa opn- 
ścili Paryż. 

Tulon —Pod.zes wydobywania torpedy 
osało wyspy św. Małgorzaty nastąpiła eks- 
plozya. Zginęło dwóch marynarzy. Nadto 
jeden marynarz został raniony śmiertelnie, 
inny lżej. 

Londyn —,„Times" drukuje artyzuł sira 
Francisa lawsgnesb:nda, dowódcy ekspedy- 


Wyścigi kłusaków. 
Czwartek, d. 22 lipca. 
Dzień pięina: ty. 


Poguda. Tor lokki. Dzień obfitował w szereg 
niespodzianek. 


Stachowicz w opałach. Txj niedzieli 
przyjo hał do ruskiego proboszoza w kum- 
nie (pow. Rudki), ks. Itastawieckiego, bawią- 
cy obecnie we Lsowie znany naszemu spo- 
łeczeństwu polityk rosyjski, Stachowicz. Że 

Bieg leczy — 20 rb. — 11, w. 1) «Niuain» — wsi tej ks. Rastawiecki zabrał Stachowieza 
W. Worukso — 2 m. 3ò/ s. 2) «Banda» — A. Dy-|do opodri leżącej wsi Koropuszy na uroczy- 
zape ep, 3714, 8. 3 WE "BO. ateść ata” ód, i ZURA ZANA „AE 

U 4 A "kd a Sr o a: |pariyę starornską straży egniowej włościań- 
ik NEA E A 4 ak 0 - Sie, a zarazem Towarzystwa sokolego. Tak 

Biog Il-gi — 200 rh.-11/, w. 1) <Winowmka— | ludność wsi Rnmna, jak Korepuszy, należy 
A. Sołucona — 2 m 8% s 2) eBojarysznia — W.| w przeważnej części do stronnictwa moska- 
liiarawoi agi 9S S) Mani zee m |loflskiago. Dowiedział się o tem paruch z 
M NET 1 M. Śrzekiów, dJniiejoc> — | Sąsiedniej parafii, ks, Onyszkiewicz, ukrai- 
R. flstnana i «Gospodin» — W. Weraiso Totalrzstorjn'eż i poseł do parlamentu. Z nienawiści 
wypłacał za «Bojtrzsznięa podwójny 143 rb. 1 polró.ny| wigo do starorusinów zaloicyował cn brutal- 
53 ru la ną napaść ukraińskich borbifaksów p d kie- 

rwwnictwem ag.tatora Szczupaka, których 


Pełarsburg. — „Zaamia* nalega na po 


Bieg JII ci — 259) rb — 1 w 1) <Saweli:7»>— 
W, Butowicza — 1 m. 43a S 2) «Czógczotza» — A. 


Kohena — 1 m. 4r s 3) cZabotiwaja» — W. Przo.| wysłał na ten daleń do Koropuszy, aby tam| dlenia. Czerepowisc.—Miasto obchodzi stuletnią 4%. PARIS Paa. mł ww tyłu 
walskiegn1 m. 44s (a głowę: Baz mojsca: eKluczz—| podczas  uroczysteści wzaiecili awanturę. Echa rowlzyi intendantury rocznicę istnienia systemu kanału Maryjskie- wsi 4:9 DA wh ugodę syg» 2 a = 
M. Sorgiejawa, cTuberesa» — S. Koz'n'ewa, cTun:>- | Szoro jadnak ci zobaczyli mnóstwo staroru- 3 go, tworzącego wielką północną drogę Wo- 4u]e, że w danym wypadku Korzyść z 


1. Babskiegn i cZanos? — M. i M. Szc:ekinów. Tota- 
lizalir za cCzeczotkę» i cZabotliwaja» wypłacał: 181, 
58 i 74 rb. 

Bieg IV-ty — 550 rb. — 1%, w. 1) Kab — 
W. Butowicza — 2 m 23 s. 2) aCajtan> — M. W — 
9 m. 254 8. 3) «Kara Dzigit» — 5. Bojka. 

og V-ty — 450 rh.—11/, w. 2) <Magnita —M. 
W. — 2 m 254, s. 2) «Razswiet» — K. Tereszczen- 
ko — 2 m, 25'a s. 3) <luyrnnja» — W. Pisarecaj — 


ugody osiągnęli jedynie chińczycy, przypa- 
trujący się spokojnie tomu, jak anglicy za- 
prowadzaii porządek w Tybecie. Taka sy- 
tuacya dwóch mocarstw jast śmieszna i nie- 
odpawiednia. Angielscy i rosyjscy przed- 
alawiciele, działając wspólnie w Lhassie, jak 
tv czynią obecnie w Kaszgarze, moglby yz- 


sinów, zebranych ua uroczystości, i groźną 
postawę ludności miejscowej, dali na razie 
za wygraną, postanow li jednak powetować 
sobie to w nocy. I ote, gdy uczestnicy uro- 
czystości rozjechali się już, kilkudziesięciu 
ukraińców pod wodzą dsóch stndentów za- 
czaiło sią na drodze, którą miał powracać 


Petersburg. — Rewizya senatora Gxrina|dną, System ten, którego projektodawcą jest 
wykryła znaczne nadużycia w intendenturze| Piotr I-lączy, jak wiadomo, dorzecze Wołgi 
„amibowski j; stwierdzonem zostało, że in-|q Dźwiny półnosnej z morzem Baltyckim. 
tendenci atrzymali milionową łapówkę. Wo- Petersburg. — W ministerstwie spraw 
bec tago Garinzpociągnąkydo odpowiedzial-| wewnętrznych opracowano ustawę o sani- 


ności sąlowej 29 intendentów i 7-miu wyż-|tarnej ochronie granio państwa, oraz ustawę 
szych urzędników komitetu techniczaego in: |kwarantannową. 


7 ; „AE WE . ; : h s Jra d zywiście bronić i 3 Zz: 
Dm maa Damelna pai itea 1 "4? go mna ks aaiawioct 1 gdy tën nasje |tendontury, Syara —W nocy, na stnegi kole sy. czt ce broni ierzaóy wałek państw. 
Bieg Vi-ty — 550 rb — 1 w. 1) cŁandysz> — chał wozem wraz z Stachnwiczem, wypadli ë Omal nie katastrofa. zrano<wiaziemskiej „Eraskowino* wybuchł i 


zamieszania, panującego obecnie; powstrzy- 
maliby oni niokūulturalnych tybetańczyków 
Gd nieostrożnych i niemądrych wystąpień, 
tas chsłpliwych miejscowych urzędników 
chińszich od okrucieństwa — potrafiliby za- 
bezpieczyć pokój wewnętrzny i stworzyć 


z warośli, obrzucii jadących kamieniami, któ- 
re jeduak w ceiemnoś i chybiły celu, a ks 
Rastawieckiego poczęli bić kijami po głowie. 
Na szczęś le wcźnica, widzą”, co się dzieje, 
zsciął czemprędzej kenia Í w ten s„osób u- 
ratował ks. R:stawieckiego od ciężkicg» po- 


E. Antonowej — 1 m. 40% ss, 2) «Uudina> — M. 
Andriaakina — 1 m. 41 s. 3) Sąllor»—P. Maąrkowa— 
im 438 Bez miejsca: eCzerwonrvnja» — A Porvtr 
za, «Lisa» — W. Datowisza i «Krucza» — M. Ku 
rolkowa. 

Bieg VIl-mv—250 rh — 1'/, w. 1) «Binda» — 
A. Dyzderuwa i eŚwiriepyj» — A. Sowr urowa- 2 m. 


„Jod lampy pożar w budynku, zajmowanym 

Petersburg. —Z Sewastopola donoszą, iż przez zawiadowcę stacył i dęóćch jego po- 

na statku „Dauaj“, przeznaczonym Go prźe-|mocników; w płomianisch znalazło śmierć 
cehowywania torped, wybuchł pożar. Najtroje dzieci stróża; żona stróża zmarła wsku- 
statku tym było w chwili rozpoczęcia się po-|tek poparzenia. Równ eż odnieśli ciężkie po- 
żami 600 pudów A line gl Groziła strasz- | parzenia zaw'adowca stacyi i jego pomocnik. 


$ à l Ed pf, iae rar 4 f ; A ? > i A 3 à SE. ść ze światem zewnętran e ta- 
33 s. — głowa w głowę, 3) «Użymta> — J. Putowi-fbicia, a może i od śmierci, jaką snadnie|na katastrofo. gaszeniu pożzru brała u- Mikołajów —Na posiedzeniu komisyi sa- | 30700 WA DECK: 
A a z Pó Os M te, byłby poniósł pod pałzami” rozbestwionych | dział cała eskadra wojenna. „Dunaj* zcsial|nitarnej rozpatrzono caiy szereg Środków, saba idei ei czw A 1 angli 
i «Surprise» — T. Potockiego, Totalizaior za «<Użym-|akraińców. Stachowiczowi nic się nie stało, | Zatopiony. zapobiegających zjawieniu się dźumy. da ii A *. b 4 R sakich = 
ky» wypłacał 180 rb. ks. Raslawiecki ześ odniósł kilka lekkich ran Powrót Stołypina Zamierzono urządzić w porcie trzy po-|nvch cz Bach 4% PA x A IWA Yz 

eg VIll-my — 850 rb. = 3 w. 1) <Omar|Gq uderzeń kijami. j koje do przyjęć, utworzyć posadę lekarza] 5, ZCACI p A CHIRSZIEgO, nie ma 


Azi» — K. Tereszczenko — 5 m. 0Y* s. 2) eVitya>— 
M. Kaczałowa o pół korpnsu. 3) «Pioczeniagz — W. 
Bazylawa, Boz minjsca: «Teleskop» — D. 'Trofimowi 
cza. Wycofana «Amazonka Szura» — 'L. Por ckiego. 


racyi, żeby ich nie było w Tybecie, — Bez 
zarządzeń w tym kierunku rozruchy w Ty- 
becie będą się zwiększały, i rana pozostanie 


Możliwość porozumienia. Rzymski ko- 
respondent „N W. Tagblat* donosi: Pewna 
wybitna osobigtość oświadczyła, że nie jest 


„Patersburg —Dowrót Siołypina przed u-| portowego, zająć się intensywniej truc em 
płynięciem urlopu tłómaczą tutaj postano-|szczurów, oraz wydelegować do Odesy leka- 
wieniem rządu przeds.ęwzięc'a energicznych | rza, któryby zaznajomił się z tamtejszymi 


Mk Bieg laty c pig PHR 2) dora: wykluczyme, iż w ostatniej chwili przyjdzie] Środków dia walki z epidemią cholery. sposobami walki z dźnmą. otwartą. 
9 == . de . S. p? Si m i e Tą . 
E a — W. Bazylowa — 2 m. 31°/, s. (4 sek. tr), | 10 porozumienta m:ędzy rządem hiszpańskim Tydzień awiafyczny. Kiszyniów. —W związku ze sprawą ure- Izba lordów. 


a Watykanem. 
Borowska. Z Krakowa donoszą: Przed 
rokiem Janina Borowska oskarżyła d:ra Krzy- 


3) «Boreza» — P. Markowa — 2 m. Bli/ą s. (5 ssk. 
for). Boz miejsca: <Aragwa» — W. Pisarewej, <Ninż- 
naja» — M '[uranowa-Biełozorowa i e/+gadka>--W. 


f > gulowaafa granicy rosyjsko-rumuńskiej ba- 
Petersburg —Tydzień awiatyczny, któ-|wj tutaj pułkownik Kartaci. l 


Loadyn. — W odpowiedzi na interpela- 
ry ma się odbyć we wrześniu, potrwa przez 


cyę Landsdowna, sekretarz stanu do spraw 


Walerpak. Wycofana cZandra» — T. Suraina. tod b a: a. s *aldwa tygodnie. Do popisów zgłosiło sie 12 Chalera. kolonialnych oznajmił, że woboc naprężouej 

PWR Sa w a „|sztonia o obrazę czci, ponieważ nazwał ją ygodnie. pop g się 12 „so (ABD 
M i PDP andian SO e 3 AES szpiegiem. Proces ten odkładano. Onezdaj | awiatorów. Potersburg.—Z Nowoczerkaska telegra- |Sytuacyi w Tybecie, rząd Indyt uważa Aj 
2) eJedinstwienny» -— W Pisarewc; — 2 m. 43 sek.|odbyła się w sprawie tej rozprawa sądowa. Różne. fują: Z kopalni, położonych w okręgu tagan-| Konieczne mieć na granicy dostateczną ilość 


(szrątszh). 3) <Nadpis> — M. Ejbera — 2 m. 43 sek. 
(81 sązmi (r) Bez miejsca: «Antylcpa> — I. Pio bow- 
skiego, cZapasny> — E. Auwnowe, «Rorbs> — P. 
Girne «Wułczek> — P. Kaczałowa, cdliatiolicas — 
1 L pancowa, «Lesi» — M. i M Szczekinów, «Prin- 
cassas — A. Sowriukowa, «Graczyk» — 1. Rrazuiuka 
i «lob tuk> — K. Piszera. Totalizator wypłacał za 
<Abbssa» 72 rh. ) d 
Nas'ępne wyścigi w niedzielą dn. 25 lipca. 


b. ZA AŚ EE ia 
KRONIKA EKONOMICZNA. 


Widoki na urotżaj we Frangyl i we Włoszech. 


Krzysztoń miał przeprowadzić dowód praw- 
dy. Ponłeważ Borowska nie stawiła się w 
sądzie, sprawę umorzono. 

U strzaly do balonu. W  góruośląskiej 
wsi Przęłujku zgtomadził się sąd wojenny 
w celu roz'oznania sprawy o ostrzeliwanie 
balonu „Tschudi“ przez żołnierzy rosyjskiej 
straży pogranicznej. W rozprawach biorą 
udziuł niamieckie i rosyjskie władze pogre- 
„niczne. Dnia 11 go sierpnia 4909 reka w 
drodze z Bərliva w pobliżu granicy rosyj- 
skiej przy były balon — jak twierdzą władze 


wojska, aby w razie potrzeby wystąpić ze 
skuteczną obroną angiełskich agentów han- 
dlowych. 

Wojska indyjskia przekroczą granicę 
tybetańską tylko w ruzie konieczności, gdy 
je do tego zmusi obrona interesów brytań- 
skicb. 

= W zatargn zaś Chin z Tybetem prze- 
strzcgać będą ścisłej neutralności. 


roskim, z obawy przed cholerą, wyjechało 


Potersburg Rząd zakłada szkcły dwu: |; 070 górników. Wszelkie perawazye nie od- 


klasowe, które będą miały za zadanie przy- niosły skutku. 
gotowanie agentów policyjnych. Osoby, przybyłe do Aschabadu z wy- 
(Od Agencyi Petersburskiej). apy Czeleken, donoszą, że do dnia 20 lipca 
na wyspie zinarło na cholerę 50 osób, 
Petersburg. — Peiersbursza Agencya te- 
legrzficzna otrzymała następująco w'adomo- 
ści o przebiegu epidzmii cholery: W ciągu 
tygudnia w pow. hałaczańskim zachorowało 
nu cholerę 19 osób, zmarło 13. W Nowo- 
Czerkasku zachorowało 60, zmarło 28, w Rw- 


Orzeł. —W obozie, podczas strzełania do 
celu, porucznik Czeremisow wystrzałem z 
rewolweru zabił kapitana Smirnowa. 

Odesa.—Naczelnik miasta wydał rozpo- 
rządzenie obowiązujące, na mocy którego 
winni szerzenia wśród ludności za pomocą 


GIEŁDY ZAGRANICZNE. 


Tegoroczun widoki na uredzaj zboża we Francy! i we |rosyjskie—był tylko ostrzeżony wystrzałami|słowa lub prasy fałszywych wieści o Tozwo-|stowie nad Donem i Nachiczewaniu zacho- =A= 

Winszysł są nader niepomyśloe i oba państwa będą| sygnałowymi dla zwrócenia uwagi aeronau: | JU epidemii lub tendencyjnego przekręcania |rowało 143, zmarło 45; w Taganrogu zacho» Dnią; 23-g9- itpca_ 3940 r l 
anlomolone do impcrionana ovoj picnicy: Poeni |ŁÓW. Na żądanie władz niemieckich w tej |podejmowanych przez. władze. środkówia-|rowało 75, zmarło 33; w Azowie zachorowa- RE 
aioi ON etadir Sadio. widoki na uro. |sprawie jaż w sierpniu x. z. zarządzone by-|pobiegawczych, jakoteż wystawiania w złym ||) 5; w Aleksandrowsku Gruszewsku zacho-| 541% Wrplaty na Petereburg . ry 
dzaj wink wo Francyi są bardzo niepomyślne. Niemie |ło ścisto i rozległe éledztwo, które wykaza-|Świetle tego rodzaju zarządzeń władz--będą |rowato 155, zmarło 81; w okręgach: czerka ow WAD PA 
cki konsul w Marsylii donasi, co uaslępu,e: ło, że bez żadaej wątpliwości strzelano do|karani Rresztem do 8 miesięcy lub grzywną |skim zachorowało 332, zmarło 155; rostow: Ę /0 pożytckacą20Ś tom Rog wal OdA0 


Zboże naogół jasi SSE Z czo wazak- 
ża olfiiy plon słomy; co sią zaś tyczy zbioru ziarna, 
hętzie Qu prawdopodobnio mierny z powudu brako cie- 
pia. Sian: żęsie rozpoczęło się juz wszędzie; zwłoka ua- 
stąpiła z powodu złej pogody i częstych deszczów. Pion 
zapowiada się prawie wszędzie obficie Cv do okopo 
wych—pozostawieją one w nioktórych miejscowościach 
wiele do życzenia, Winna latorośl n ierpiała najbar- 
dziej z powodu niesprzyjających wiatrów. Kwitn'ącie 
odbywało srę w warunkach nader niepomyślnych. Row- 
noczaśnie z pogorszeniem widoków na urodzaj podao- 
szą się ceny na przesmeroczne zbiory. Zwyczajne wina 


do 300 rb. 

Odesa — Port Galac zamknięty został 
dla statków, udających do Odzsy. 

Ekaterynburg.-—-Przybył tutaj wydelego- 
wany przez towarzystwo moskiewsko-każań- 
skiej kolei żelaznej kierownik studyów tech- 
nicznych nad projektowaną. linią kolejową 
Kazań—Esaterynburg. Ma on przedewszyst 
kiem na celu wyjaśnić, czy możliwem jest 


Eo renta państxowa 1894 r. . 9300 
Rosy. bil. kredyt, 200 rnb. « 216.0» 
Dyskonto prywatne 5 . BIJE 
Uuposubienie słabe, ku końcowi spokojna. 
Wiodań 60, pożyczka rosyjska 1906 r. 10395 
Paryż Wypłaty na Petorsburg! 
Cona najnitsza . , A +. 205.75 
Cena najwyższa «— + 202.40 
4 renta państwowa 1894 r. à . —— 


balonu „Tschudi* ostrymi ładunkami i to 
mianowicie w chwili, kiedy balon znajdował 
się jeszcze ponad terytoryum pruskiem. No» 
we dochodzenie sądowo-wojenne ustaliło z 
zupełną pewnością i bez żadnej kwestyl, że 
rosyjscy Żołnierze straży pogranicznej strze- 
lali do balonu, kiedy znajdował s'ę on jesz- 
cze ponad terytoryum niemieckiem. 


skim zachorowało 20%, zmarło 87; t gabro- 
skim zachorowało 18t, zmarło 337; doniee- 
kim zachorowało 712, zmarło 329; w pierw- 
szym dońskim zachotowało 219, zmarło 118; 
drugim deńskim zachorowało 84, zmarło 40; 
w solskim zachorowało 254, zmarło 152: 
ust miedwiedzkim i choperskim zachorowa- 
ło 8, zmarło 5; ogółem w okręgu tym Za: 
chorowało 8011 osób, zmarło 1405, pozosta- 


MAT iu la połączenia Moskwy z Sybe rze-|je © ; 41/07, pożyczka 1909 r, . . 99.85 
, 5 franków za bektolitr;za cgnę niższą od d DIĄCZG! A yberyą prze-|je chorych 2108. ah poży 
E ADI a AAA A i a says: Tei dłużenie tej kolei w kierunku Szadryńsk— | w pow. zemlańskim zachorowało 149, o pobiuska rozyjska 1806r. © SE 
nają już ządać za njo 26—30' fcanków. Cona wina sprze- e egi amy a Kurgan—Kokczetaw—Barnauł. zmarło 58; w Symbirsku od początku epi- Dyskoato prywatno |. + |» 2% 
duwanego na pniu, bèz gwarancyi z8 zawartość ałkoło- ; 


Towarzystwo Moskiewsko - Kazańskiej 
kolei pragnie połączyć towarzystwa, zabie- 
gające o otrzymanie koncesyj na budowę 
tej linii kolejowaj i podjąć sę przedstawi- 
clelstwa w tej sprawie. 


Usposcbienio stałe 
Lendyń. 5%, pożyczka rosyjska 1906 r. . 1051, 
4!j49/, pożyczka rosyjska 1909 r. 100 
Usposobicnie lepsze. 
Amsterdam 5, pożyczka rosyaka 1900 r. -- 


demii zachorowało 82, zmarło 53, pozostaje 
chorych 36; w Noworosyjsku zachorowało 
410, zmarł» 146; w ciągu ostatnich trzech 
dni zachorowało w tem mieście 46, zmarło 
4. W Atkarsku zachorowała 1 osoba, w po- 


la, wyaosi 19 — 20 franków. za hektolitr; warótce ma 
ona dojść do 25 franków. 

0 widokach na urodzaj wo Włoszech - konsol 
niemiecki w Medyolanie podajo nasiępnjące wiadomo- 
ści: Zbiór pszenicy wyniesie w tym roka 50,338,000 į, 
niemieckich cantnarów, w porównaniu zatem z rokiem 


(Od koresponientów wlasnych.) 
Odmowa zatwierdzenia. 
Warszawa.—Gonerał-gubernator nie za- 


zas łym zinniejszy sią on o 2,424009 u. centn. Przyszły | twiordzů wyborów ojca Welońskiego na| , Mińsk. —Ihumeuski komitet ziemski Za- | wiecie zachorowało 2; od początku epidemii UZNA „ 1800r. —— 
urodzaj ¿gia wyniesie w tym roku 1,570,000 n. cenia. |stanowisko przeora Paulinów. Biskup Zdzi-|twierdził projekt urządzenia w powiecie sie-|ząshorowało 11, zmarło 4; w pow. borow- —— 
CEID 0% Dot, UE e t es Kod towiecki zabiega powtórnie o zatwierdzenie ci telefonicznej. Na tən cel preliminowano | skim epidemia chalery sią wzmaga. W Bo- ROZMAITOSCI 
odstępy 1400 m. c. (—1,067,0.0 w porównaniu VO. Welońskiego i złożył w tym cela odnośne | 23,766 rb. rysoglebssku był jeden wypadek zasłabnięcia j 


Wiatka. —Do fabryki Wotkińskiej przy- 


Uprawa pól i reznitaty żniwa przedstąwiają się była wydalegowana przez ministerstwo prée 


iż podanie. Tymczasowo «cbowiązki przesz» 
następująco: 


f v na cholerę, który się skończył śmiercią. 
potai o. Weloński. 


W pow. sarapulskim zachorowało 9 o- Stare a nowe wiolonczele. Aby dokładnie okro 


a Zhii “Zhi mysłu i hardlu komisya rewizyjna. sób, zmarło 5: w pow. użumskim z g.| Ślić różnicą dźwiękn między staremi a nowemi wiołon 
adi 1909/1010 GK 19107 Skasowanie wyborów. e Petereburg—Z phd mila Najja- | walo 4, zmarło 1 oy pow. elabuskim +.:3 ada eo | ank) o ee 4 

w hektarach w hektol.trach Warszawa. — Władze administracyjne śaiejszej Pani Maryi Tsadotowny odbyło się |rowała 1 osoba, zmarło 3; w pow. jarańskim| Przejd pabliczuością, złożoną z samych wiraozów 

Monica 4,730,400 5275300 50,3%8,0.0|rie zatwierdziły wyborów 8 radców war-| naboteństwo w kaplicy willi „Aieksandrya”. |zachorowała 1 oscha. W Karsio zachorowa-|i profascrów mnzyki,grał w zupałnie zuciawuionej sali 
Ż,to 321730 1,273,300 - 1369,700|szawskiego T-wa kredytowego i jednego Odesa. — Z powoda niebezpięczeństwa |ło 16, zmarło 2. Z Kustanaju donoszą jaho Casals po kolei ma dwunasta wiolonczelach. Szo» 
E ict 247 560 2384.400 2,384900 radcy siedleckiego T.wa. rozpowszechnienia epidemii dżumy przez pa-| pojawianiu się cholery w osadzie Wwiedlen- Ee T pre a W E 
"PHP 518,300 6,299,809 5,232 900 |rostatki, akermańska komisya sanitarno- skaja, zachorowało tam 5 osób, zmarły 3. W Między starymi fabrykatami RY był jeden 


Zebranie likwidacyjne. 


Warszawa. — Dziś odbędzie s ę zebra- 
nie lkwidacyjac zamkniętego przed paru 
dniemi zę  prowadzene  kurespondencyi 
w języku polskim Stowarzyszenia iekarzy. 
Katastrofa. 


Wai szawa. — W podwórzu domu Aż 26 
przy ulicy Elektoralnej z niewiadomej przy- 
czyny nastąpił wybuch na wozie, naładowa- 
dym masą celuloidową. Ogień cgarnął ofi- 
cyng, w której spaliło się siedmiu ludzi. 


Zabójstwa policmajstra. 


Włoctawek. — Wczoraj o godz. 10-tej 
wieczorem wystrzałem z rewolweru został 


wykonaweza zwróciła się do odesk ego za- 
rządu miejskiego z zapytaniem, jakie środ- 
ki zostały zurządzone w celu stłamierią epi- 
demli i w jaki sposób tępione są szczery. 

W.lno.—Z inicyatywy esauły kozackie- 
go, Ekse'go, mają być organizowane oddzia- 
ły dziecinne na wzór wojszowych. 

— Zarząd kuratoryum trzeźwości za 
mierza utworzyć oddział s pań dla walki z 
alkohohzmem wśród kobiet i dzieci. 

Petersburg. — Zachorowało na cholerę 
60 osób, zmarło 21, pozostaje 608; na przed- 
mieściach zachcrowało 6 esób, zmarło 4, po 
zostaje 22. 

Odesa.— Z powodu ukazania się chole- 
ry w Korsunowskiej kopalni s:li, powiato- 


Z tego widzimy, że zbiory we Włoszech w po- 
równaniu g rokiowi zesziym niemało sig zmaiojszyły. 
W związku z tem Włochy kilkakrotnie dowisdywały 
się w ostatnich czasach o niemiecką pszonicę 1 żywo 
ostaimęgo zbioru. à 

Pogorszenie zasiewów na Węgrzech. Ostatnie u- 
rządowe wiadomości o posiównch ua Węgrzech wyka- 
zują ogólne pogarszonie się urydzaju pszenicy, gdyż zbićr 
takowej wadług obliczeń ohecny h wynosi tylko 52,97 
umlienów ceumarów, wobec 54 34 mil, na jakie liczono 
w dnw 9 lipca. Spodziewany obecmo plon żyta jest 
również uiższy—wynosi bawiem 15,16 mil. ceptn,, Wo- 
boc spodziewanych nprzednia 16,04 mil. cenin. Widoki 
urcdzaju na jęczmień spadły z 14,64 ml. contn, cu 
14,15 m. c. Gwios ustowmiasc wykaznje połepszenie się 
Z 1194 m. c. podniósł się na 12:06 m. c. Obecne czfiy 
w porównaniu z cyfryim zid. 25 czeraca roka prze- 
szłego przedstawiają się, jak następuje: 


W milionach podwójnych contuarów ' 


Mikołajowie zachorowało 10, zmario 4; na 
rzedmieśc.u zachorowały 4 osoby; pozosta- 
je chorych w mieście 104. 

We wsi Nikclskeja pow. zaduńskiegu 
wskutek braku lekarzy epidemia cholery 
szerzy się Z ogromną szybkość ą. Prezes za- 
rządu ziemskiego zwrócił się telegraticznie 
do zarządu ziemstwa jeleckiego z prośbą 
przysłamia oddziału sanitaraeg ». 

W  Syzraniu zachorowała 1 oeoba, 
zmarła 1, pozostaja chorych 9; w gowiecie 
epidemia cholery zwiększa się, co zniewala 
zarząd ziemski do sformowani»n 4-go od- 
dsiału sanitarnego. W rejonie własowo-gru- 
szewskim z obawy przed epidemią opuściło 
kopalaia z gorą 2,200 robotników górni- 


Stradivarius, jeden Cappa, jodon Gagliano, jeden Tho- 
xla, ledon Proyenda, szósty zaś przygąszczają, ża jiugt 
ty Gasrneri. Francuskie- ześ fabrykaty bohętra Z ħaj- 
słyumiejszych francuskich nowoczesnych Tabsyk skrzy- 
piec, a co do wieku, to mają od roka da lm. 25-1. 
Każdy instroment otrzymał numer, który wywoływano 
przod rozpoczęciem na nim gry. Po Ćasalsia' głal jc- 
szcza lLoevansobn na wszystkich dwanastu instrnman: 
tach, również w sali zaciomnionej Sędziowie każde 
instramontowi przyznawali pewną ilcść punktów, a 0- 
stataczny reznliat tył naStęnniący. Największą jost 
punktów, ho 456, przyznano zupełnie nowemu fapryka- 
towi, z koiei 263 punktów ctrzymał Stradivarius, trro- 
cim był nowy instrumam, który otrzymał 270 punktów, 
czwartym także nowy, 231 paaktów, piątym również 
nowy, 227 pnnktów, szóstym był Cappu, J9L panktów, 
sitdmygm nowy instram*nt, 119 pnnktów, Preytańa c- 
wzymał 103. Thokla 33, a domniemany Guarnerj DO 
pnuktów. Fabrykaly uowe uzyskały zatom Iąsżnie 
1451 paoktów, A staro włoskie 883. Fabrykaty staro- 


Najnowsze Pierwszo Zbiór| zabity policmajster. aż; komisya sanitarno-wykonawcza postano- | czych. par PPU ią wartość 130 tys. frap- 

szac0- F, 9 i j —>— —-— W, NOWE ZA: ranków, 
wano 2VIL YI wano r. Tajemnicze morderstwo. Bi, Tang E i ME nie Madryt —Cenalejas otrzymał z Anda- i ' Taft przyjacielem merzynów. Auiprykaoie pól- 
Pszenica 5291 5481 5463 5303 3085 Radom. — Rozpoznano zwłoki ofiary |rzentu się epidemii w powiecie, statkom, |luzyi nadesłany ma przez 138. towarzystw, | ga wsie ego STARY Jiboralizau, mimo wyzbycia 
Żyto 1516 1601 16841 1574  11%6|tajemniczej zbrodni „na sofie*. Zamordo-|kursującym między Odesą a Akermanem |liczących 80,000 członków, adres aorobujący Mogą przezwyciężyć nprzedzeia i wstrętu do swoich 
Jęcznikó 1417 1464 1489 1517 1505] wanym został obywal.| ziemski z Kieleckie-| wzbroniono lądować kolo wsi Olgina. poktykę antyklerykalcą rządn. Rapublika- | czarnych współorywałoli W Stanach Zjednęczonych 
Owits 1206 119% H70 1154  1830|go, Więckowski. Na krótko przed śmiercią Petersburg. — Rada ministrów, dnia 20|nin Soriano przygotowuje w Sau-Sebestian | 708 narodowość jest szarowsna i równonprawnien", 


Porównując tegoroczny plon z zeszłorocz 
na'oży zokdnić, z0 wydajność w ruką zeszłym tua 
nadzwyezaj nizką. Widoki na urodzaj kukurydzy wedlug 
wykaż: pogorszyły sią nieco. 

| — Millard w bapkach praskich Jak wzrastają |- 
zapasy kapitalu czeskiego, poucza wykaz włądok w 
bankach prassich—tyiko czeskich—w lipca b. r. 

Z-yqpuienska biuka 112,614,824 sorou, nie Ji; 

cząc rarhuniców Liezących; Ustrodni banka ceskych 
sporiielen (Centralny bank czeskich Ers. osecządności) 
110,300,666 koron;' Żem;za banka (bank krajowy) 
148.222 524 kor.; Ceska uskompini bansa 60,332,100 K. 
Cosia banka Dooh 76,172.17. kar; Praska uverni 
hanke (praski b: kredytowy) 41,822,557 kor; Hospa- 


każóg, kto chun pracować, ma uznanie i sylbpatyę u 
ogółu—z wyjątkiem mnrzynów. Ci uważąni są zn pa- 
ryasów i ameryłcania, jeśli czemkolwisk w życi po- 
gardza, to napówno czarnym. 

Prezydent Taft, wzorem swogo poprzednika Rno- 
scyclta, za wszeltą ceng zwalczyć praguie te przesądy 
i występuje wszędzie, jako rzecznik srrawiediiwości i 
równongrawniowa białych i czarnych. W ostatnich czt- 
sach zaszedł drohny wypadek, który wisle jnanak aa- 
robił wrząwy wirod prawcwiiych yaukesów. Prczydout 
Taf: zamianował na sianawisko potorcy vodzizowego 
w Geczguown, poreic waszybatońskim, murzyna z Al- 
Janza-City. Miesckwicy Wąszyągtonu zaprolęsiowali jo- 
docgłośnie i zaządgłi obsądzeuia tego urzędu frzez o- 
bywała ze sżazn Kolumbia, a usunięcja Barzyae, jue 
kę pochedzącago ż innega cdległego siana Tafi pe pe- 
wnym namyśle uzna: ich życzenią, cofnął nomsna 
marzyna i pisiy udsadził obywnielem z Waszyggiena 
Jatbez bzłu jedna zdziwienie, gdy dowiadziano się, ŻE 
nowym Sskarhnikium portowym jet również murzyn, 
nazwiskiem Mac Kinlsy. Złosć wrogów imnrzynów Ryi& 
jedrak bezsilna, Die bzło już bowiem protekstu do u- 
nioważnienia tej nowej nominacyi. 


marly prowadził pertraktacyę o Rabycie 
sąsiedniego majątku. i 


Kongras pokoju, 


Sztokholłlm.—W pałacu króiowskim od 
był się raut, w którym brało udział około 
600 delegatów na m'ędzynarodowy kongres 
pokoju. ości przyjnowuł następca tronu 
Karol. 

Sztokkolm.-—Na wczorajsz m  pcsiedza- 
niu kongres pokoju uchwalił rezolucyę, w 
darska uverui bania 16,181,700 kur; Cosa banka któr j wypowiada Sway żal z powodu zmia- 
11034516 kor.: Pozombcva banka (benx ddr Bem.|NY Koustytucyi finlandzkiej, dokonanej pod- 
sui k) 3,013,069 kor; nadio dwie winikie praskie kasy] czas ubiegłej sesyi pezes rosyjszie instytu- 
<piożą ności, Ee j Ma pelne cya pruwodascze. Wszelkie zmiany w tym 

ŻE ) 7 d ANÓW uk. W s ji lu-f i 2; at miss: s s 
D Sica JOLA ZAWSZO Pi cod kierunku jak głosi rezalucy arep O WENDY by M 
Prowimysna'ne intgtucyo IulansOwo rvzwijują sią toż ły nastąpić za zgodą Fnlandyi W  końcn 
Świstniu, Chociaż z łatwych uu zrozumienia powodów | wyrażono nadzieją, ze w przyszłości przy- 


lipca, w obecności prezesa głównego zarzą- 
du „Czerwonęgo krzyża“ zajęła się rczpa 
trzeniem środków walki z chlerą w kopal- 
niach 1 fabrykach Zagłębia Donieckiego. Ra- 
da ministrów nia przesądzając skuteczności 
środzów przeciw kocholerycznych, podjętych 
wskutek inicyatywy prywatnej, postanowiła: 
1) pros é główny zarząd „Czerwonego krzy- 
ża* o wysłanie oddzitłu sanitarno-lekar=kie- 
go do wszystkich nawiedzonych przez cko- Biecpoul. — Awiaior Chawanp.e wzniósł 
lerę miejscowości w Zagłębia Doniecxkiom;|się na wysokość 5850 lvkeł i tym sposobem 
2) dla ujedaostajniepia przeciwcholerycznej postawi nowy curopeiski rekord: 

ukcyi władz miejscowych wydelepować do Brukśelia. — Lodczas wzłotów spadł z 
rzeczonego okręgu osobę wybrsną za zgodąjaeroplanem i zabił się ba miejscu awiator 
ministra spraw wewnętrznych i główaego| Cinais. 

zarządu „Czerwonego krzyża*; 3) polecić Paryż. — Lokuut prąedsiębiorców roból 
głównym naezslaikom odnośnych. wydzia- | pigrzebuwych cgarnął wszystkie przedsię: 
łów, aby ci poparli wydelegowanego i udzie- | biorstwa tego rodzaju -w- inieście. 


manijestacyę, która ma być odpawiedzią na 
maniiestacye klerykalne. 

Paryż. — W celu uzyskania lepszych 
warunków palacze i maszyniści pastanowili 
przyłąezjć się do robatnikó” kolejowych. 

Hamburg. — Zastrajzowało 8,000 rubotni- 
ków, pracujących w dokach. Strajkoricza 
żądają zmniejszenia ania roboczzę> 1 powię- 
kszenia płacy. 


D Z 


10) |starych zabytków jest jedną z najstraszniej- 
szych i najszkodliwszych. Nie znaczy to 
jednak, aby utwór, dlatego, że jest odno- 
wiony, tracił wszelką wartość i był godzien 
jednego spojrzenia. Nieraz nawet więcej 
korzyści odnieść możesz, badając obraz od- 
nowiony, w którym zachowano niektóre 
pierwotne linie i cechy, jak w „Cenacolo* 
Lionard'a, niż gdybyś oższukiwać musiał 
zatarte ślady*). 

Upewnić cię mogę stanowczo, że ten 
św. Ludwik nie jest zupełnie nowym u- 
tworem. 

Przyjrzałłm ma się dokładnie, i zna 
iazłem w nim niejeden kolor prawdziwy i 
piękny; korona, którą oglądać będziesz, ukoń- 
czywszy wędrówkę po Hiszpańskiej kaplicy, 
jest wielkiej wartosun i nietknięta, kontury, 
włosy m. lub w. proprawiane są niepośled- 
niej wartości. Połączenie kclorów jest tak 
staranne, iż chociaż utraciły dawną delikat- 
ność, zachowały harmonię i powagę. Ta po: 
stać, tak jak jest obecnie, odznacza się wiel- 
ką pięknością i wzbudza prawdziwe  zainte- 
resowanie. „a pomocą lornetki dokładnie 
możesz się jej przyjrzeć. Jeśli ją wystu- 
dyujesz, wierzaj mi, nauczysz się więcej, niż 
badaniem niejednego z odnowionych cobra- 
zów Pitti lub Trybuny. Lepiej zrozumiesz 
ducha, jaki te postacie ożywiał, jeśli prze- 


JOHN RUSKIN. 


Poranki we Florencyi 


CZYLI 


pogadanki o sztuce chrześcijańskiej, 


—— 


T:ómaczenie z angielskiego 
M. C. R. 


On nie zapatrywał się na pogan, jak 
ci, którzy teraz zwołują mityngi w Exeter 
Hall. Nie podkreśla ich ciemnoty, zace fania, 
nagości. Nie twierdzi, iż we wszystkiem 
przeciętny mieszkaniec Florencyi góruje nad 
królami Wschodn. I nie mianuje bałwo- 
chwalstwem r:ligii, której sam nie uznaje. 
Niech każdy czci Boga po swojemu, tak 
myśli Giotto. Ale wierzył także, iż dla 
tych, którzy czczą Boga, słuchają Jego gło- 
su, że dia tych zaświeci jaśniejsza gwiazda, 
ci wyższego Boga oglądać będą. 

Giotto w swym sułtanie przedstawia 
najszlachetniejszy typ człowieka, wyznające- 
go najwyższą religię, jaka przed chrystysniz- 
mem istnieć może. Nie wshał się w wy- 
braniu jej; cud Betleemski wskazał kralnę 
Trzech Króli, religia zaś Zoroastra uważaną 
była w Świecia pogańskim za najwznioślej- 
szą, najczystszą. 

Gdy Dante w dziewiętnastej i dwudzie- 


*) Dla wypróbowania twojej kompetencyi po 
dokładnem obejrzeniu dwóch niższych fresk tej kapli- 
cy, przejdź do przyległej i stań przed niższą freską, na 
lewo od wejścia, Przypadkiem odnalazłem opis tego 
dzieła malarstiego, cpis z 1845 r., wówczas było ono 
takiem, jakiem Jest dzisiaj. 

Naju ż”j nmieszczona freska jest jedyną nietknię- 
tą, z tych, które Giotto malował, jeśli nawet poprawio- 


był pielgrzymkę do Perugii, 
świątobliwego brata Giles. 


IE NNIK£ 


tłómaczą ci wyjątek z „Fioretti di San Fran- 
cescu“. 


„Jak św. Ludwik, król francuski, od- 
by odwiedzić 


Św. Ludwik, krói francuski, odbywał 
pielgrzymki do wszystkich świątyń świata. 
Usłyszawszy o bracie Giles'ie, jednym z naj- 
świętszych towarzyszy św. Franciszka, po 
stanowił osobiście go odwiedzić; udał się te 
dy do Perugii, gdzie przebywał wówczas ów 
brat. Z kilku towarzyszami, ukrywając swe 
wysokie urodzenie, doszedłszy do miejsca 
zamieszkania brata Giies'a, zapytał o nieg”. 
Odźwierny melduje bratu przybycie jakiegoś 
pielgrzyma, pragnącego widzieć go. Natchnio- 
ny przez Boga, w.e, kto jest owym niczna- 
jomym, pośpiesźnie cpuszcza celę, chcąc go 
powitać. Na powitanie jednocz śnie padają 
przed sobą na koluna, ściskając się wzajem 
z czcią i przyjaźnią tak wielką, jakby się 
od dawna znali. Uczul się złączeni u zu- 
ciem wielkiej, cichej miłości, ale nie prag 
nęli jej słowami wyrazić. Długą chwilę po- 
zostali w objęciach swych; następnie król 
poszedł swoją drogą, a brat Giles powrócił 
do swej celi. Gdy potem jeden z towarzy- 
szy zapytał brata, kto był owyra nieznajc- 
mym, odpowiedział: „Król fiancussi*. O 
czem dowiedziawszy się bracia, smucili się, 
iż brat Giles z królem ani słowa nie za- 
mienił, i mówili między sobą: „Czema bra- 
ce Giles taki dziwny jesteś; frzychodzi do 
ciebie król, aby usłyszeć jakie dobre słowo, 
a ty milczysz?*. 


Brat Giles odpowiedział: „Bracia dro- 
dzy, nie dziwujcie się temu, bo ja jemu, a 


pokorze królewskiej, opowieści która głębo- 
ko zakorzeniła się w sercach i umysłach 
łudu. Pielgrzymką swoją daje ci ten mo 
narcha pojęcie o królewskiej godaości i 
władzy, tyle razy źle zrozumiane i sparo- 
dyowane. Zarówno chrześcijański, jak i per- 
ski król, są tu przedstawieni przez Giotta, 
jak ich nikt nie przedstawiał, chciał moża 
wytłómaczyć, co znaczyło słowo „król“ u po- 
gan i u chrześcijan, dla rzucenia światła na 
tytuł króla żydowskiego, używanego w księ- 
dze, czczonej przez chrześcijan, gdy mowa o 
Pomazańcu, cz. Chrystusie. Tak, w rz czy- 
wistości i tradycyi chrześcijańskiej św. Lud- 
wik był uosobieniem doskonałości królew- 
skiej, u pogan zaś legenda i prawda histo- 
ryczna przedstawiają Cyrnsa perskiego, jako 
najdoskonalszego króla i fundatora dynastyi 
mądrej i silnej 

Przed portretem tych dwóch króli, są- 
dzę, iż korzystzem będzie, abyś odczytał o 
dezwę fzaasza do Cyrusa. Jeśli nie całość, 
to druga jej część utkwi w twej pamięci, 
tłómacząc porażkę adeptów Zaroastra a zwy- 
cięstwo wiary. Przepisują tu myśl główną, 
opuszczając tyłko dodatki, w domu uzupeł- 
mé to sobin możesz. 

„Te słowa wyrzekł pan, twój stworzy- 
ciel i twój odku icel. Ja z niczego wszyst- 
ko uczyniłem, niebios sklepienie wściągną- 
łem, mędrców tego Świata gnębię, i naukę 
ich w szaleństwo obracam a słowa sługi 
mego potwierdzam i sprawom jego — jako 
posła mego—sprzyjam; o Cyrusie rzekłem: 
Oa jest m'im pasterzem i słuchał rozkazów 
moich, gdybym chciał, zawołałby nawet „Je- 
ruzalem będziecz wybudowaną“ i „świąty- 


„W prawości chodził, podniosłem go i 
czuwać zawsze nań będę; odbuduje miasto 
me, a niewolników mych puści bez nagro- 
dy i pochwały, powiada pan świata“. 

Abyś zrozumiał, co znaczy „podwyższe- 
nie króla chodzącego w prawości“ przypom- 
nij sobie, jak postępował Cyrus, i pamiętaj, 
co myślał król perski o świątyni hebraj- 
skiej. 

W pierwszym roku swego panowa- 
nia król Cyrus nakazał, aby świątynia w 
Jeruzalem odbudowaną została, „aby tam 
składano ciągle całopalną ofiarę (ie ostatnie 
słowa wyjęte są z rozkazu Cyrusa, a pow- 
tórzone przez Daryusza; rozkaz Cyrusa 
brzmiał jak następuje): „Tak każe Cyrus, 
król persk:: Bóg p n Nieba dał mu wszyst- 
kie królestwa świta, nakazując mu, abym 
mu wybudował świątynię w Jeruzalem. 

„Kto z nas jest z ludu mege? niech 
Bóg czuwa nad nim, niech mu wolno bę- 
dzie iść do Jeruzalem, miasta w Judei i 
niech brac a jezo wspoinagają go stołem, 
srebrem i bogactwy wszelkiomi". 

Niemala jest różnica pomiędzy obecne- 
mi pojęciami o wolnoś i, wolnym handiu 
a „oddaniem wolności ni woluikom*. 

Ten chłopak wyróżniony przez Cimal- 
nege, gdy rysował baranka na kamieniu, 
uchwycił i zrozuineł dwa typy uosobiające 
idealnie pojęcie królewskości. 

O ile ja wi m, żaden artysta zachod- 
niej Earopy nie pojął i nie przedstawił tak 
tgo zagadnien a, cheć niejeden pędzel 
noltrctował korowowane głowy, a portretom 
Jerzego III i krótowej Charlotty—Reynolds'a 
—jch piękności zaprzeczyć nie można. Pięk- 


nia wzniesioną będzie“. 
„Tak rzekł pan do 
—do Cyrusa, 


stej księdze „Nieba“ określa stosunek spra- 
wiedliwości Boskiej, praw ludzkich, do 
Ewangielii Chrystusa, uosabiając niższość 
pogańską w osobia całowieka nawróccnego 
przez św, Mlipa, tem samem wskazał naj- 
wyższą formę p'gaństwa, bez wahania, jak 


ną była, cdnowieniem współczesnem zepsutą nie jest, 
gdyż tak jest świetrą, iż z niej zrezumieć możesz, 
czem jest dobra freska. 

Ta odznacza się jasnością w kolerycie, spoko 
jem w liniuch, nie ma w Sobie nic pospolitego, a ko- 
lory cndne. 

Ta freska jest wy:ątak wśród dzieł Giotta. Bo- 


on mnie się nie dziwuje; w uścisku owym 
światło Bożej mądrości oświeciło serca na- 
sze i zrozumieliśmy się lspiej, niż gdybyś: 
my usty przemawiali. Język ludzki słaby 
jest, niezdolny wyrazić tajemnice Boże. Za- 


zapory kruszyć będę; 


którego prawicę trzymałem, 

aby podbijał narody i upokarzał król. 
„Drogi przed tobą prostować, żelazne 

a tobie dam skarby 


ne są też czarne, królewskie twarze Veles- 
qaez'a i Vandyke'a, królewskie postacie z 
ołn ini włosami i białemi rękoma, i jeźdź- 
cy Rubens'a, w wspaniałych butach. Przy- 
pomaij je sobie tutaj i spójrz znowu na te- 
go św. Ludwika. 


swego Pomazaf.ca 


to czyni Giotto: „Co mogą poganie swym |gactwem barw i oryginalnością wzoru, jaki widzimy pewoiam WAR, „że król odszedł stąd, pokrze |ukryte, pokużę nieznane bogactwa, abyś 

królom zarzucić”. na tej firanco, przypomina raczej Veronrza z najświet- | piony i zupełnie zadowolony”. wiedział, iż ja, pan, wcłający cię, Bóg L (D. c. n.). 
Przypatrzymy się teraz św. Ludwikowi, | niciszej doby Jago działalności, _Córkę ilerodyacę lat Osoby trzeżxe i rozsądne nie wierzą |zraola*. p 

który u Giotto jest typem króla chrześcijań | porusza się rytmicznie w takt do piośni, którą samaļ W prawdę tej opowieści. Naturalnie. A jed- „Dla słagi mego Jakóba, dla “wybrana 


nak zaprzeczyć nie można temu, że stwo- 
rzył ją duch, który wywarł wpływ i miał 
wielkie znaczenie w historyi Włoch i ludz- 
kości całej. Czy istotnie św. Ludwik i brat 
Giles klęczeli przed sobą na ulicy Perugii, 
mniejsza z tem. Ale warto zastanowić się 
nad opowieścią o takiem zupełnsm poroza- 


skiego. Ręczę, iżbyś nań wiele nie zwrócił 
uwagi, gdybym cię tak despotycznie tu nie 
przyprowadził. To dzieło ogólnie mało zna- 
ne, obecnie nowożytnym witrażem zaś miane 
z powodu poprawek za nowożytne uznane 
zostało. 

Nikt n'e jest mniej 


na skrzypcach wrgrywa. W głębi widzimy ją znowu 
oddającą ułowe $-go Jana swej matce; twarz leri- 
dyady jest zaledwie widoczną - według mnie to d wód 
jej anientyczności. Przedstawiony w najwyższej fresce 
ra prawo tomat z Apokalipsy jest jednym z nabar- 
dziej zajmująrych obrazów mistycznych, jakie Florou- 
cya posiada. Nikt tak nie zrozumiał i lepiej nie przed- 
stawił spotkanio kobiety na puszczy z nieprzyjacielem 


skorym odemnie masz, ja jestem 


cy mego Izraela imieniem twym nazwałem 
cię, choć tobie znany nie byłem. 

„Nademną niemasz panów, ja jestem 
panem, jestem Bogiem. Czuwałem nad to- 
bą, choć nie znałeś mie. 
zachodu słońca znają mnie, 
pan: m. Swiatłość i ciem- 


REDAKTORZY £ WYDAWCY 
TOWAŻZ WIZSALĄWSKI 


Od wschodu do AKTON! CZERWIŃSKI 


drugiego nie- 


4 in Š Drsgenem, jak to nrzynił Giotto. Opisać tego nie po-f s nrs a ? : WE zimna A ja nc 
do powiedzenia, iż jakieś odnowienie jest RÓ de ia którzy AE LE SOC a mieniu się bez słów, pomiędzy królem ajność ja uczyniłem; dobro i zło odemnie po 
dobrem. Znajduję, że mania odnawiania) wie niewidoczną. biednym mnichem, © takiej serdeczności, chodzi. Ja, pan, stworzyłem wszystko“. 


Każdemu rolnikowi; dobrze wiadomo,” że staranne doczy- 
szczenie i rozsortowanie ziarna jest czynnością 
pierwszorzędnej wagi, gdyż wpływa ono znacznie tak na war: £ 
tość nżytkową, ja i na cenę Sprzedażną produktów gospodarstwa wiej- $ 
skiego. Tym koniacznym dziś wymaganiom najlepiej odpowiadają nie= 
zrównane w swej dobroci 15591 


ORYGINALNE ANGIELSKIE 


Wialnie Baker'al 
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Drukarnia Polska 
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KARSTWA WCHODZĄCE PRZYJMUJE Trieury oryginalne Heid d 
Zaopatrzona w naj- [i 
nowsze czolonki lr- «uw — = 
namenty oraz spe- „Astrze | (sę. SRA - 
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Ceny umiarkowane. 


WIALNIE ORYGIKALNE BAKERA +4 nivdose guionym Wzo- 
rom dla całego szeregu spocyaluych fabryk rożnych krajów i wybitnie 
odznaczają się swoją konsirukcyą, wykonaniem, oraz nadzwyczaj eke- 
romiczną dokładnością pracy, dokładnie czyszcząc i gatuukując zboże 
w dużej ilości. 

TRIEURY ORYGINALNE KHEID'A, jedzo loù dx ucylindro- 
wo, postądają blachy frezowane, a nie wytlaczane i sztancowa1e, 
co podwyższa ich wydajność o 25% od inny,li maszyn tego rodzaju, 
oraz czyni jo bez porównania trwalszemi, agwięczi gekonomiezn'ejszemi. 

Szczegółowe opisy i rysunki tych prawdziwie produkcyjnych ma- 
szyn znajdują się w toyóroczuyw Katalogu llustrowanym, kió- 
ry wysyła na żądanie grztis 


ALFRED GRODZKI, 


-EA 


Pozostałe w ograniczonej 
ilości egzemplarze 


K. Podhorskieśo 
Po obu stronach 


GIESNINY 
BERINGA 


Do nabycia w Admlnistracyi „Dziennika Kijowskiego”, Prorezna 9. 
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Warszawa, 
33 SENATORSKA. 


Zakład Wód Mineralnych 
Siarczano-Słonych, —— 


znanych zo swej skuteczności w reumatyzmie, zciretgzmie, nerwobóla h, cho- 
robach skórnych, przymiocie w jego najcięższych postaciach i zawikłaniach, 
Ceny nizkie: pokój wraz z całkowitem ntrzymaniem | kura”yą cd 60 rh. 


Cena: rb, dla prenumeratorów „Dziennika Kijowskiego: 


I rb. 50 kop. Przesyłka 55 kop. 


U rl rl LES, 1 1 J. ARJ íg! Rashunkowosé w abonamencie. SE miesięcznie. Od 21 go sierpnia do 20 września ceny mioszkań zakładowych 
8 WOS Smia d W JĄ u i | WI 1a il | a “efo 25% lańsze. Dojazd przez st. kolejową Kielce, skąd powozami lub samo- 
H paa mes | chodem, wyrlodzącym 0 4-aj po południu 4 —5 godzin do Zakładu. Informa- 
napisał profosor uniwersytetu Dr. medycyny M. Forty. 15906. A LE cyi udziela Zarząd Solca, poczta Stopnica gub, kiolotkiej, 18703 
Treść: Sympatya  antypatya. Artystka prześladowana z za grobu. Chłopior, © == z WGRA" 
który Gi. h oprzęz A wstręt e pieniędzy, Cały świat olbrzymia Na EEE Niezbędna w każdym domu polskim 
szpitalem. Lunatycy. Dama, która słyszy i widzi sercem. FKlektryczno pamo; © SEK) 
i panny. Elektryczne dziecko. Flu: ynacye rarndowe. Lndzie, jako bańki] * Bęza r | 
mydlane. Ludzie, którzy bardzo dlugo żyą. Ludzie, którzy nic nie jedzą) Š 332 
nie śpią. Ludzie, którzy przerhodzą przez zamknięta drzwi i przez ściany.| % 87m 
Lndzie, którzy gryzą mury i połykają kamienie. Ludzie, którzy umierają] © SZ a 
z pray Ainge, ©, i c dg kaj Pacha ludzie. Mania {34 i r 
samobojcza dziewcąt, owa pows echna. Muzyka w główce umicrającego| „7 a Z 
dziecka. Osobliwa muzyka na Ontatuie nrodziny poety. Usobliwy Enienaa Ś 27 ZYGMUNTA GLOGERA 
śmierci szlachetnej ziemianki. Panienka zbudzona z letargu. Pręt do poszu-|.7 e £ A 
kiwania podziemnych wód i pokładów metalowych. Przepowiednie, Sen. Skut- EE) jest najpożyteczniejszym, a wspaniałym podarklam. 
ki imaginacyi. Slepy pri faser wykłada optykę, chjaśnia w nocy stan gwiazd Dostep dla każdarco SkA 


Nsjwiększy znawca przeszło- 
ści polskiej, prof. Al. Brückner, 
tak pisze (w Bibl. Warsz.) o En- 
cyklopedyi Glogera: „Równie po- 
żytecznego, ciekawego 1 pou- 
czającego wydawnictwa nie spo- 
sób pomyśleć! Znajdzie w niem 
czytelnik skarbiec rzeczy włas- 
nych, o których się często sły- 
szy, a mało wie. I nabierają 
te szezegóły nowego, barwnegu 


Na welinie, w 4-ch wielkich 
tomach, ozdobnie oprawionych, 
nagrodzona przez Kasę Mianow- 
skiegs, obejmująca kilka tysię- 
cy artysułów z ilustracyami i 
nutami, w zakresie polskich i li- 
tewskich dziejów kultury, praw, 
obyczaju narodowego, sztuk i 
nauk, uzbrojeń i ubiorów, za- 
baw i gier, muzyki i pieśni, nu- 
mizmatyki i etnografii, życia 
publicznego, rycerskiego, rolni- 
czego, kościelnego i łowieckie- 
go z 9-ciu wieków ubiegłych.iżycia, i wskrzesza się zaruierz- 


na nievia i żeni się z kobietą dla jej pięknych eczu. Siepy dozorcą dróg 
w okolicy górzystej. Serce nia :ługa, nie wie co to pany. Świat jest pełen 
cudów. Szczególna wiażliwcść, Wskrzeszauio umarłych. Wizys pórników. 
Niewidzialni psetincy Hrabina, która nie znosi widoku własnych dzieci. 
Wzajemne oddziaływanie duszy I ciaia Zmysł contraluy. Zjawiska n umo 
raących. Zjawiska śŚwietlane, Duch ludzki rigdy nie śpi. Są rzeczy na 
świecie, o których się filozcium nie śniła Każda wiedza ludzka jest niomna. 
Genialno kombinacye w naturze. Zwłoki ladzkie, które pachną 1 nie psuą 
sią it d.i t. d. Zawiera 40u zdarzeń Cena 1 rb. — Tegoż autora: »Do- 
wody istnienia świata duchewego, do którega wąłępujemy 
po śmiercic. Zawiera kilkaset zdarzeń. Cena 85 kop. W znaczniejszych 
księgarniach. Skład główny: Gebethner i Wolff w Warszawie, Nowosienna 9. 
Fabryczny 


magazyn zAs'ępcÓW A. A. IWANOWA 


F Kijów, Duża-Waeylkoweka 23. 


2 okoie do wynajęcia Z wej* 
p | $ iem wprost ze stha- 
dow, eJertryczucśtią, w ndą, wszystkie- 
mi wygod mi, stosownie do życzenia 
z nmeblowaniem i całam utrzymaniom; 
między Kreszczatykiem a teatrem So- 
łuwcowa  lnforuacyo w administracyi 
Dzien. Kijow.«, 18810 


Młody rolnik, 


iatal gentny, królewiak z dobremi świa- 
dectwami poszukuje pos*dy rządey Za- 
wistowski, Ules e pocz. Sw. Anna gub. 
piotrkowska. 18505 


N p . z stk ch arów. 8 
m. SM Wyprzedaż Zniżka od 20 do 40; tania kuchnia |Fodrenik w kadym domu cła przeszłość, i biją od niej 
Lodownie ciem iza) TM TA Pa iso Koła Kobiot Polek. Daje obiady od konieczny bezwarunkowa. blaski, i słychać jej głosy“... 
- : : g. 1 — 4 po południu Cena księgarska rb. i5. 14618 
Zaódln rudyzynna gubernia ZAKLAD LECZNICZY 
= kielock z s sę. SN ę 
Cc w R M D-ra Kozłowskiego. Otwar- po 25 kop. | ui Dla prenumerałorów „Dziennika Kijowskiego“ 


Kuchuja Lalmanow ska. ty od l-gn kwietnia do 1-go listopada. Bliższych in- 
formacyi udziela Dyrekcya w Ojcowie. W Warszawie Kanc. Tuw. Hygien 
Krak.-Przedm. 66, oraz Biuro Zaleskiego, Al. Jerozolimskie 39. 17499 


Zupa — 10 kop., mięso 15 kop Fun- 
dukiejowska 26 m. i. 175 


zamawiających dzieło w administracyi pisma cena zniżona 
do rb. (l. Na przesyłkę nocztową dołączyć należy rb. l. 


Drukarnia Polska w Kijawie, ulica W.„Wasylcsykowska (Prorezna 9) róg Pusskińskiej, 


j|lub nczen'co wrzmę, dotie otrzym. i 0- 
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Sezon do 7/20 września! | 


| 


|Wielka wyprzedaż 


wszy:lich pei fumoryjnych, aptekarskich 1 kosmetycznych matóryałów 


z wielkim rabatem tylko do 24-go b. m. 


g 
W WARSZAWSKIM SKŁADZIE APTEGZNYM 


19 63 


Dav UyŚiWyCh 


niozbędno prńczochy, skarpetki, kams- 

sze, kurtki ı t. d. z wełny wielbłądziej 

i inno, rozmaitej grubości posiadamy 
w wielkim wyborz) 


Gzesko-Rosyjska Mech.-Fabr. 
wyrobów trykotowych I poń- 
czoszniczych 


P. W. findrle 


W. Wasylkowska 10. 


Sprzadać raszdek za "2 ody 


jako to: pończoch, skarpetek, koszniek, 
kalesonów, rękawiczek, miteack, szar( 
i wielu innych rzeczy. 18727 


1-2 uczni 


picka »Czytelnit Nowoście Prorezna 25 
18203 


Agronom 2 palenien 


b. Instytutu Gospodarstwa Wicjskicgo 
i Leśnictwa" w Marymoncie zarząd ał 
w sile wiekn 40 lat kulturalnymi ma- 
jątkami z pierwszorzęłrą bodowią koni 
w Królestwie; na stazość siużył 11 lat 
u Ś. p. Henryka Zdanowskicgo do oso- 
bistych poruczeń; po zlikwidowaniu fa 
bryk i dzierzaw zmarłego, poszukuje 
cdpowieduicgo zajęciu ze utrzymanie 
z dodutxiom ponsyjti na drobne wy- 
datki, Wiadomość w Redakcyi »Dzien- 
nikae. 18908 


Warszawa, "”' 


W ponsyonscia Kleberowej z kor- 
friom umeblowane pokoje, 
micaięcznio, tygodniowo, dzienn o 
Śródmieście. Wszelkie wygody. Uli 
ca Ws.ółna 11, m. 6, I-gic piętro. 


ir a a 


Płoskirów 


prenumeratę i ogłoszonia do 


„Dziennika Kijowskiego" 


przyjmuje księgarnia i mag. przybor. 


36 KRESZCZATYK 36. 


| S == 


stylowe z rózmait, drzewa 


d b całkowita urządz. 
omów, biur z tddiobrze 
i t. p. nowe wysch= 
niętego drzewa, używane i sią- 


rożytno, nabyto wyjątkowo piśmionnych 
0 K A z Y J N || F ] a a e s 
| >| J. Jacimirskiej. 
sprzedają Się 18795 
TAN IO Do śbitedzkia 
składzie bli i rzecz kazyjnycł 2 
w skła M  P 45 rezerwuarów 


a s po 600 wiadsr zdatno na okowitz, 
Starina | Roskosz” nafig ete. Oferty: majątok Szendorów- 
2) ka st. p. Stcbłów gub. kijow. 18716 
Kraszczatyk 36. 
wejście frontówo przeciwko Lutorańskiej 
Prosimy zanamiętać adres: 


Czytelnia Nowości 


Wielki wybór: 5:5: M. Olszewskiej 
ie wy ori E aAa przeniesioną została na ZPPA A 
32t g 


łów, }osziowności i t. p przedmiotów M 
niezbędnych i zbytkov nych. polka froblówka poszuku/o 
posady do dzieci, lub za- 
rządu domem. Adres: Pusz- 
18796 

3 pokoje z kach. i %:- 
dą. M.-Dorobożycka 19a. 
18789 


Berdyczów 


Bona 


rińska 35 mr. S. 


W ogrodzie 


SRAL INNE PREPARATY DO CULOWANIA ŻEŁALA, 

gun D om] EA 
ŚKOQDKI DEZYNFEKCYJNE. 
Latan WY 


SIRO TZOWACZNĘ RALNŃCZE 
SisiEnLEGh)xfów | Prenimerałą | ogłoszenia 
do 
y=] | „Dziennika Kijowskiego” 
Folwark | | mm 


p. Michał Pobocha 


ul. Prisutstwiennaja 33. 


luh majatek niednży ches kupić z do- 
płalą ao bankowego cługa ok. 5 tysię- 
cy. Zgłaszać się listowniu: Petersburg, 
Kamienno-ostrowski pr. 33 m. 76. 18752 
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